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Józef Stalin 
wydał przyjęcie 
na cześć 
delegacji chińskiej 


i mongolskiej 


"MOSKWA, 16 9. — Jak do- 
nosi Agencja JASS, dnia- 15 
września przewodniczący Ra- 
dz Ministrów ZSRR J. W. 
Stalin wydał na Kremlu obiad 
ma cześć delegacji rządowej 
Chińskiej Republiki Ludowej 
z premierem Państwowej Ra- 
dy Administracyjnej i mini- 
sirem Spraw Zagranicznych 
Chińskiej Republiki Ludowej 
Czou En-laiem oraz na cześć 
delegacji rządowej Mongol- 
skiej Republiki Ludowej z 
premierem J. Cedenbalem na 
czele. 

Obiad upłynął w serdecznej 
i przyjaznej atmosferze. 
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W celu zabezpieczenia pokoju 


Narody ZSRR i Chin 


zacieśniają Więzy przyjaźni 
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wygłoszony w dniu 14 b. m. na ogólnołódzkiej naradzie 


przodujących wykładowców szkolenia partyjnego 
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- podajemy na str. 3 
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Delegacja związkowców 
włoskich w gościnie 
u robotników łódzkich 


Wczoraj bawiła w Łodzi ł3- 
osobowa delegacja związkow- 
ców włoskich. Goście zwiedzi- 
osiedle mieszkaniowe -na 


Włoscy związkowcy przed żłobkiem ZPB im. F. Dzierżyń” 


Robotnicy Zakładów im. 
Feliksa Dzierżyńskiego zz0to- 
wali gościom serdeczne przy- 
jęcie. Szczególny zachwyt -u 


skiego. 


Starym Mieście oraz na Sto- 
kach, jak również fragment 
budowy rurociągu Pilica — 
Łódź, 


Wykonali plan roczny 


GDAÑSK 16. 9. 
Załoga przedsiębiorstwa pań- 
stwowego „Baltona* pla- 
cówki powołanej do zaopatry= 
wania załóg statków w różne- 
go rodzaju artykuły spożyw- 
cze i przemysłowe, złożyła 
meldunek, że na 117 dni przed 
terminem wykonała całkowi- 
cie swój roczny plan. 


związkowców włoskich wywo- 
łały urządzenia socjalne 
przedszkole i-źłobek przyza- 
kładowy. 

Delegaci włoścy, dzieląc się 
wrażeniami z pobytu w na- 
szym mieście wyrazili zachwyt 
dla osiągnięć polskiej klasy 
robotniczej. 

— Opowiemy naszym bra- 
ciom i siostrom we Włoszech, 
jak wspaniałe budujecie ży- 
cie jak wasz rząd dba o klasę 


robotniczą — czego świadec- 
jtwem są tysiące domów. mie- 
szkalnych, nowe urządzenia 


komunalne i nowe fabryki — 
gdzie dla wszystkich jest pra- 
ca. 


Zakończenie rokowań w Moskwie 


MOSKWA 16. 9. Agencja TASS donosi: 


W Moskwie toczyły się ostatnio rokowania między przewodniczą- 
cym Rady Ministrów ZSRR J. W. Stalinem, ministrem Spraw Za- 
granicznych ZSRR A. J. Wyszyńskim i ministrem Handlu Zagranicz- 
nego ZSRR P. N. Kumykinem z jednej strony a delegacją rządową 
Chińskiej Republiki Ludowej z premierem Państwowej Rady Admi- 
nistracyjnej i ministrem Spraw Zagranicznych Czou En-laiem na cze- 
le, w składzie: wicepremier Państwowej Rady Administracyjnej Czen 
zastępca przewodniczącego Komitetu Finansowo - Ekonomicz- 


Jun, 


B CENA 10 GR. 


Naukowcy łódzcy 
stają w szeregach 
Frontu Narodoweg 


Marszałkowska 


Dzielnica Mieszkaniowa 


nego Li Fu - czun, ambasador nadzwyczajny i pełnomocny Chiń- 


skiej Republiki Ludowej w ZSRR Czan Wen -tian i zastępca szefa 


sztabu generalnego Su Jui — z drugiej strony. 


Podczas tych rokowań roz- 
patrzono ważne polityczne i 
ekonomiczne zagadnienia sto- 
sunków między Związkiem 
Radzieckim a Chińską Repu- 
bliką Ludową. Rokowania, 
które przebiegały w atmosfe- 
rze przyjaznego zrozumienia 
wzajemnego i serdeczności, 
potwierdziły zdecydowaną wo- 
lę obu stron skierowania 
swych wysiłków ku dalszemu 
umocnieniu i rozwojowi łączą- 
cej je przyjaźni i współpracy, 
przyczyniając się zarazem ze 
wszech miar do zachowania i 
utrwalenia pokoju i bezpie- 
czeństwa międzynarodowego. 
W toku rokowań strony po- 
stanowiły zgodnię przystąpić 
do wprowadzenia w życie za- 
rządzeń, mających na celu 
bezpłatne przekazanie przez 
rząd radziecki rządowi Chiń- 
skiej Republiki Ludowej w 


* 


końcu 1952 roku na zupełną 
własność wszystkich praw 
związanych ze wspólnym za- 
rządem chińskiej czangczuń- 
skiej linii kolejowej wraz z 
całym należącym do niej mie- 
niem. 


Jednocześnie premier Pań- 
stwowej Rady Administracyj- 
nej i minister Spraw Zagra- 
nicznych Chińskiej Republiki 
Ludowej Czou En - lai oraz 
minister Spraw Zagranicznych 
ZSRR A. J. Wyszyński doko- 
nali wymiany not w sprawie 
przedłużenia terminu wspól- 
nego korzystania z chińskiej 
wojskowej bazy morskiej Port 
Artura. 


(Teksty not, jak również 
komunikat radziecko - chiński 


'0 chińskiej czangczuńskiej li- 


nii kolejowej podajemy na str. 
2). 
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OPPRwany w dniu 
dzisiejszym komunikat 
stwierdza, że przedmiotem ro- 
ktwań chińsko - radzieckich w 
Moskwie były ważne za- 
gadnienia polityczne i eko- 
n, miczne dotyczące stosunków 
między potężnym Krajem 
Rad, ostoją pokoju na całym 
świecie a Chińską Republiką 
Ludową, największym pań- 
stwem azjatyckim. Rokowania 
ie były ośrodkiem zaintereso- 
wania całej opinii świata. Na- 
rody radzieckie i półmiliardo- 
wy naród chiński, to przecież 
dwa najsilniejsze ogniwa świa- 
towego obozu pokoju. 


AN 
:ı Chiny Ludowe są dziś 
obiektem szaleńczej nienawi- 
ści amerykańskiego imperia- 
lızmu. Ich istnienie krzyżuje 
plany imperializmu amerykań- 
skiego zmierzającego do pod-. 
boju całego Dalekiego Wscho- 
du Kiedy w toku interwen- 
1cyjnej, grabieżczej wojny prze- 


Ani jednego członka partii 


bez zadań 


rzed wszystkimi 


organizacjami par- 


wyborczych 


jego Obwodowego 


Komitetu" Wyborczego 
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tyjnymi stoi w chwili obecnej zada- 
nie maksymalnego uaktywnienia 
członków w kampanii wyborów do Sejmu. 
Kampania ta będzie dla wszystkich organi- 
zacji partyjnych sprawdzianem ich aktyw- 
ności politycznej i organizacyjnej, a dla 
wszystkich członków partii — sprawdzia- 
nem ich ofiarności i zdyscyplinowania. 

Czołową siłą naszego Frontu Narodowego 
jest Polska Zjednoczona Partia Robotnicza, 
partia, która kierowała walką mas pracuja- 
cych o wyzwolenie narodowe, która obecnie 
prowadzi nasz naród do zbudowania lepsze- 
go jutra — jutra socjalizmu. 

Gd aktywności, bojowości i ofensywnej 
postawy wszystkich organizacji partyjnych, 
wszystkich członków naszej partii zależy po- 
wodzęnie całej akcji wyborczej Frontu Na- 
rodowego. Dlatego też każdy członek partii 
winien w sposób zdyscyplinowany. ściśle i 
sumiennie wykonywać nałożone na niego za- 
dania, Sprawą zaś organizacji partyjnych 
jest zadania te stawiać przed każdym ze 
swoich <złonków lub kandydatów. Zadania 
określone, dostosowane do możliwości i pn- 
ziomu politycznego danego towarzysza. ANI 
JEDEN CZŁONEK PARTII NIE MOŻE PO- 
ZOSTAĆ NA BOKU TEJ OLBRZYMIEJ 

„BATALII POLITYCZNEJ, JAKĄ JEST 
KAMPANIA WYBORCZA DO SEJMU. 
Troską wszystkich organizacji partyjnych 
powinno być uczynienie z każdego czionka 
partii czynnego organizatora i agitatvra 
Frentu Narodowego na powierżanyvm mu le- 
tenie, podniesienie członka partii do wyma- 
zań zaszczytnej roli przywódcy bezpartyj- 
nych na jego terenie. 
Członkowie partii 


w komitetach wy- 


borczych Frontu Narodowego powinni 
być wzorem aktywności i poświęce- 
nia w swojej pracy. Powinni oni 
zarazem maksymalnie pobudzać  inicja- 


tywę i aktywność wszystkich członków ko- 
„ mitetu. Agitatorzy — członkowie partii, po- 
winni w swej działalności świecić przykła- 
dem dla wszystkich innych agitatorów swo- 


= >MPGM w ))>D o nr s _ naturalnych Chin. 


swoich. 


Frontu Narodowego, pomagać im w pracy, 
dzielić się swoimi doświadczeniami, nie 
szczędzić sił, by słowa prawdy o polityce 
naszej partii i rządu ludowego dotarły do 
jak najszerszych rzesz mas bezpartyjnych, 
do każdego domu i każdej chaty wiejskiej. 

Wszystkie organizacje partyjne w mieś- 
cie i na wsi są odpowiedzialne za to, by 
wszyscy ich członkowie dostali konkretne 
zadania w pracy znajdującego się na danym 
terenie Obwodowego Komitetu Wyborczego 
Frontu Narodowego, 

Szczególnie ważne zadania stoją przed 
członkami i kandydatami partii, którzy pra- 
cując w mieście, zamieszkują na wsi, Wszys- 
cy oni powinni być skierowani do pracy na 
terenie komitetu wyborczego Frontu Naro- 
dowego w micjscu swojego zamieszkania, a 
zakładowe organizacje partyjne powinny 
systematycznie towarzyszy tych nie tylko 
instruować, ale i kontrolować ich w pracy, 
udzielając im ciągłej pomocy. Do pracy na 
terenie wiejskim skierowani będą również 
aktywiści robotniczych ekip łączności fab- 
ryk ze wsią, pracownicy POM, instruktorzy 
rolni, pracownicy rad narodowych, nauczy- 
ciele — każdy z nich powinien otrzymać od 
swej organizacji partyjnej konkretne zada- 
nia i dokładne nastawienie. 

Wszyscy członkowie i kandydaci gro- 
madzkich organizacji partyjnych winni być 
skierowani do pracy agitacyjnej w ich wla- 
snej gromadzie lub w gromadzie sąsiedniej, 
gdzie nie ma podstawowej organizacji p^r- 
tyjnej. Nie może być członka gromadzkiej 
organizacji partyjnej, który by nie brał u- 
działy w agitacji wyborczej na ustalonym 
terenie. 

Wykonanie przez każdego członka partii 
nałożonych na niego zadań w kampanii wy- 
borczej stanowić będzie gwarancję pełnego 
sukcesu Frontu Narodowego w wielkiej 
kampanii politycznej, jaką stanowią wybo- 
ry do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Lu- 
dowej. 4 - 


ciwko Korei stato się jasne, 
że dowództwo amerykańskie, 
pragnęłoby rozszerzyć agresję 
nu tereny Chin, patriotycznu 
gotowość chińskich ochotni- 
ków sprawiła, że plany awan- 
turników wojennych zostały 
przekreślone, a zapędy ich sił 
zbrojnych powstrzymane. Chi- 
ny Ludowe stały się bastia- 


nem pokoju na Dalekim 
Wschodzie, 
Porozumienia zawarte o- 


statnio w Moskwie w sprawie 
kolei czangczuńskiej i prze- 
dłużenia terminu wycofania 
wojsk radzieckich z Port Artu- 
ra świadczą o dalszym zacie- 
śnianiu się więzów wzajem- 
nej przyjaźni między naroda- 
mi radzieckim + chińskim i o 
dalszym scementowaniu po- 
tężnego sojuszu między ZSRR 
i Chinami Ludowymi. Wyni- 
kają one z ducha układu o 
przyjaźni, sojuszu i pomocy 
wzajemnej między Związkiem 
Radzieckim a Chińską Repu- 
bliką Ludową, 

Układem z 14 lutego 1950 ro- 
ku ZSRR i Chiny Ludowe zu- 
bowiązały się wspólnie zasto- 
sować wszelkie znajdujące się 
do ich dyspozycji środki, ko- 
nieczne dla niedopuszczenia do 
powtórzenia się agresji ze stro- 
ny Janonii lub każdego inne- 
go państwa, które by bezpo- 
średnio lub pośrednio zjedno- 
zyło się z Japonią w aktach 
agresji. 

Dziś, w obliczu wzrastającej 
awanturniczości imperializmu 
amerykańskiego na Dalekim 
Wschodzie, każdy rozumie wa- 
ge tego układu. Imperializm 
amerykański zawarł separaty- 
styczny, przygotowujący nową 
wojnę traktat z Japonią. Szta- 
by amerykańskie robią wszyst- 
ko, by przeprowadzić w szyb- 
kim tempie  remilitaryzację 
Japonii. Zamaskowane pod 
nazwami przeróżnych „korpu- 
sów policyjnych“ powstają 
już kadry nowej imperiali-| 
stycznej armii japońskiej. Ja- 
pońscy militaryści czynnie 
współdziałają z imperialistami 
amerykańskimi w działaniach 
wojennych przeciwko narodo- 
wi koreańskiemu. W ostatnich 
dniach jeden z wielkich dzien- 
ników japońskich „Mainiczi* 
ogłosił list szefa sztabu gene- 
ralnego generała Clarka, Doy- 
le Hickey'a do premiera Ja- 
ponii Yoshidy z żądaniem przy- 
spieszenia remilitaryzacji Ja- 
ponii 

W świetle tych wydarzeń 
dalsze zacieśnienie więzów 
przyjaźni między Związkiem 
Radzieckim i Chińską Repu- 
bliką Ludową pomnaża siły 0- 
bozu pokoju. Przyjaźń radziec- 
ko = chińska, której wyrazem 
są zawarte osiatnio w Moskwie 
porozumienią to mur, o który 
rozbije sobie łeb każdy wróg 
pokoju snującjj nierealne ma- 
rzenia o odzyskaniu dla mono- 
poli amerykabskich bogactw 
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Widok wzdłuż ulicy Pięknej. 


CAF — fot. Wdowiński 


Rozpoczęły się wybory delegatów 


na Kongres 
Ziem 
Odzyskanych 


WARSZAWA 16. 9. 

Uchwała Prezydium Ogól- 
nopolskiego Komitetu Wybor- 
czego Frontu Narodowego w 
sprawie zwołania Kongresu 
Ziem Odzyskanych na dzień 
21 bm. do Wrocławia wywo- 
łała w całym kraju ogromne 
wrażenie. Ludzie pracy, przed- 
stawiciełe wszystkich warstw 
społeczeństwa, wyrażają na 
konferencjach Frontu Narodo- 
wego dumę z osiągnięć Polski 
Ludowej w odbudowie i roz- 
budowie Ziem Odzyskanych. 
Powszechne staje się przeko- 
nanie, że konieczny jest dal- 
szy wysiłek dla pomnażania 
dotychczasowego dorobku tych 
Ziem, zespolonych z Macierzą 
mocnymi więzami 

Rozpoczęły się już pierwsze 
przygotowania do tej wielkiej 
manifestacji jedności narodu 
polskiego wobec zaborczych 
knowań amerykańsko - hitle- 
rowskich imperialistów prze- 
ciwko naszym granicom na 
Odrze, Nysie i Bałtyku. 

Na terenach Ziem Odzyska- 
nych, przeważnie podczas kon- 
ferencji w sprawie powoływa- 
nia Komitetów Wyborczych 
Frontu Narodowego, wybiera- 
ni są już delegaci na Kongres 
Ziem Odzyskanych z więk- 
szych zakładów pracy, gmin 
wiejskich itp. 


Okręgowa 
Komisja 
Wyborcza Nr 8 
dla m. Łodzi 


mieści się 
przy Pl. Komuny 
Paryskiej 5, pokój 72. 
Telefony 
nr. nr. 189-36, 189-52, 


Godziny urzędowania od 
15 do 18, | 


- nia twórczej 


W poczuciu wagi i odpowiedzialności 
nauki za losy polskiej nauki, polskiej kultury, 
młodzieży i całego narodu polskiego 
dniu wczorajszym rektorzy i 


pracowników 
polskiej 
zebrali się w 

wszystkich 


profesorowie 


wyższych uczelni w Łodzi, w celu zamanifestowania swej 
nieżachwianej woli walki o pokój i zwycięstwo Frontu 


Narodowego. 


Po krótkim zagajeniu przed- 
stawiciela prezydium Łódzkie- 
go Komitetu Obrońców Poko- 
ju, profesora dr Bierzan- 
ka i powołaniu prezydium, za 
sadniczy referat o roli pra- 
cowników nauki w ruchu ob- 
rońców pokoju wygłosiła rek- 
tor PWSP prof. dr Hanna 
Szmuszkowicz, która powie- 
działa między innymi: 


„Imperializm amerykański 
znieważył podstawowe założe- 
myśli ludzkiej, 
wprzęgając nieliczną wpraw- 
dzie grupę naukowców do wy- 
korzystania osiągnięć nauki i 
wiedzy dla celów  zbrodni- 
czych. 

Naszym zadaniem jako wy- 
chowawców i pracowników 
nauki jest głoszenie prawdy 
obiektywnej © przyrodzie i 
społeczeństwie, © Polsce i 
świecie, rozwijanie i pogłębia- 
nie miłości do Polski Ludowej 
i międzynarodowej sprawy po- 
stępu, socjalizmu i pokoju, 
wszechstronne wykazywanie 
zbrodniczych metod imperiali- 
stycznych i nieprzejednanej 
do nich nienawiści. 

Jako przedstawiciele Komi- 
tetów Obrońców Pokoju łódz- 
kich wyższych uczelni oraz 


środowiskówej sekcji pracow= 
ników nauki, manifestując so- 
lidarność łódzkiego-świata na- 
uki z klasą robotniczą i pra- 
cującymi chłopami w czyn= 
nym  współuczestniczeniu wa 
Fioncie Narodowym, postana- 
wiamy usprawnić i rozszerzyć 
dotychczasowy nasz udział w 
dziele budowy socjalizmu Å 
walki o pokój”. 

Po referacie wywiązała sią 
dyskusja, w której wypowia= 
dali się liczni mówcy, przed= 
stawiciele wszystkich uczelni, 
jak: dr Kąkol (UŁ), mgr Pro- 
chowski (WSE), prof. Drobner 
(WSM), prof. dr Łapicki (UŁ), 
ob. Suryłło (Sekr. ŁKOP) i 
inni. 

W wyniku dyskusji powoła= 
no Międzyuczelniany Komitet 
Obrońców Pokoju w następu- 
jacym składzie: rektor prof. 
dr Szmuszkowicz, rektor prof, 
dr Konorski, rektor prof dt 
Izdebski, rektor prof. dr Si< 
korski, rektor prof. dr Ożu= 
gowski, prof. dr Stefanowski, 
prof. dr Łapicki, prof. dr Ley- 
ko, prof. dr Noffer, prof. dr 
Halicz, prof. dr Modzelewski, 
prof. dr Lutyński i rektor Dej- 
mek. Í 


Dla uczczenia wyborów i XIX Zjazdu WKP (b) 


Brygada Józefa Wolanina 


ustanowiła 
nowy rekord w betonowaniu 
Dalsze zobowiązania załóg iabrycznych 


Pięcioosobowy zespół beto- 
niarski, pracujący na budo- 


Parlament irański 
odrzucił „propozycję“ 
amerykańsko-angielską 
w sprawie nafty 


TEHERAN, 16. 9. — Jak 
wynika z doniesień agencji 
Reutera z Teheranu, parla- 
ment irański uchwalił jedno- 
myślnie votum zaufania dla 
premiera Mossadika. Wniosek 
o votum zaffania został przez 
premiera wysunięty w związ- 
ku z odrzuceniem przez rząd 


Wielkie straty 


intierweniów w Korei 


PEKIN 16. 9. 


Jak podaje korespondent a- 
gencji Nowych Chin z frontu 
koreańskiego, w ciągu sierp- 
nia zostało zabitych lub ran- 
nych przez oddziały koreań- 
skiej armii ludowej i ochotni- 
ków chińskich przeszło 24.190 
nieprzyjacielskich żołnierzy i 
oficerów. 

W okresie tym  zestrzelono 
lub poważnie uszkodzono 330 
samolotów. Zniszczono lub po- 
ważnie uszkodzono 116 czoł- 
gów, 151 samochodów, 77 dział 
artyleryjskich różnego kali- 
bru. Ponadto zatopiono 1 sta- 
wiacz min i 1 statek transpor- 
towy. 


Agencja Nowych Chin pod- 
kreśla, że poważne straty po- 
niesione w ostatnim okresie 

rzez wojska interwentów do- 
wodzą, iż „wielka przewaga“ 
lotnictwa i floty USA, jaką 


Kandydaci na mecz 


piłkarski z NRD 


WARSZAWA, 16. 9. — Sek- 
cza piłki nożnej GKKF powo- 
łała na mecz piłkarski z NRD 
(21 bm. w Warszawie) 18 na- 
stępujących piłkarzy: bramka— 
rze — Szymkowiak i Wyro- | 
bek, obrońcy — Gędłek, Jan- 
duda, Bartyla i Banisz, „0- 
mocnicy — Bieniek, Suszczyk, 
Mamoń i Strzykalski, atak — 
Mordarski, Anioła,  Alszer, 
Cieślik, Wiśniewski, Trampisz, 
Gionowski i Kubocz, -. 


zwykli chełpić się generałowie 
amerykańscy jęst tylko 
szumną reklamą. 


Strajki 


we Włoszech 


Dnia 15 bm. odbył się w Li- 
vorno jednogodzinny strajk 
powszechny w obronie 100 ro- 
botników stoczni w Ansaldo, 
którym grozi zwolnienie z 
pracy. W zakładach Monteca- 
tini, w Bussi wybuchł 24-go- 
dzinny strajk robotników 
przeciwko dyrekcji, która nie 
przestrzega warunków układu 
zbiorowego. 


USA forsuiq - 
remiliłaryzację 
Japonii 


MOSKWA 16. 9. 
Agencja TASS podaje za 
dziennikiem „Mainitsi* z To- 
kio, że sztab amerykańskich 
wojsk na Dalekim Wschodzie 
wystosował z końcem sierpnia: 
list niezmiernej wagi do pre- 
miera Yoshidy. List podpisa- 
ny przez szefa sztabu Hickeya 
zawiera amerykański plan 
szybkiej remilitaryzacji Japo- 
nii oraz zezwolenie, udzielone 
rządowi japońskiemu na wy- 
datkowanie 38 miliardów jen 
z sumy 56 miliardów jen, 
przeznaczonej na ” wydatki, 
związane z tzw. „wspólną o- 
broną' „ 3 


irański propozycji amerykań- 
sko-brytyjskiej dotyczącej „u- 
regulowania" spraw, związa- 
nych z nacjonalizacją irań- 
skiego przemysłu naftowego. 
Na 61 posłów obecnych w 
parlamencie 60 głosowało za 
votum zaufania dla rządu. 
Powstrzymał się od głosu je- 
dynie wiceprzewodniczący rar- 
lamentu Ahmad Razevi, który 
przewodniczył na posiedzeniu. 


zwarta, przedostatnia eliminacja 

strzostw Polski odbyła się w niedzielę, dnia 14 września 

w Chylicach pod Warszawą. 
ników. 

NA ZDJĘCIU: Szarle (Ogniwo = Warszawa), który z po- 

wodu kilku upadków musiał oddać zwycięstwo Kwiat- 

kowskiemu w wyścigu maszyn najcięższych (500 ccm). 


z terenu 
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wiązkowa. 


| Motocross w Chylicach 


Obecność przewodniczących obo- 


ELTETT OTTEET 


wie stacji przemiału cementu 
w Tarchominie pod Warszawą 
— realizując swe zobowiąza- 
nia podjęte w odpowiedzi na 
Program Wyborczy Frontu 
Narodowego 1 dla uczczenia 
XIX Zjazdu WKP(b) — pobił 
16 bm. rekord Polski w beto= 
nowaniu, układając: w ciągu 8 
godzin 125 m sześc. betonu. 
Stanowi to 1.194 proc. normy. 
Poprzedni rekord, należący do 
załogi z I Warsz. Przem. Zjedn, 
Budowlanego, wynosił 87,6 m 
sześc. k 

„Rekord nasz ustanowiliśmy 
dla poparcia czynem Progra- 
mu Wyborczego Frontu Naro- 
dowego i dla uczczenia XIX 
Zjazdu WKP(b) — powiedział 
w rozmowie z przedstawicie= 
lem PAP Józef Wolanin. — 
Zdajemy sobie jednak spra- 
wę, że znacznie trudniejsze niż 
osiągnięcie jednorazowo do- 
brego wyniku — jest systema- 
tyczne wysokie przekraczanie 
normy. Dlatego postanowiliś- 
my, że do 26 października wy-= 
konywać będziemy przy ukła< 


(Dalszy ciąg na str. 2) 


raidowców do mi- 


Startowało ponad 60 zawod- 


CAF = fot. Wdowiński 
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Dziś, dn. 17 września 1952 r. o godz. 
14-ej w sali teatralnej Okręgowej Rady 
Związków Zawodowych, ul. Traugutta 18, 


odbędzie się 
odprawa przewodniczących 


Obwodowych Komisji Wyborczych 


m. Łodzi 


= 
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STR. 2 


Strajk 
powszechny 


w Libanie 


Na ulicach Bejrutu 
krążą patrole 


policyjne 

BEJRUT, 16. 9. — Agencja 
TASS donosi z Bejrutu, że w 
związku z utworzeniem przez 
Saiba Salama nowego trzy- 
osobowego rządu, w którym 
partie opozycyjne 'nie są re- 
prezentowane, rozpoczął się w 


Libanie dwudniowy strajk 
powszechny. 
Partie na wezwanie któ- 


rych proklamowano strajk, żą- 
dają utworzenia nowego rzą- 
du z udziałem partii opozy= 
cyjnych oraz przeprowadzenia 
reform socjalnych. 


Według doniesień. prasy, 
miasta Bejrut, Tripoli, Zahla 
i Said są w całości objęte 
strajkiem. Wszystkie sklepy są 
zomknięte. Ulice Bejrutu są 
obstawione policją i żandar- 
merią. 3 

Ministerstwo Spraw We- 
wnętrznych w specjalnie wy- 
denym komunikacie zakaza- 


łń wszelkich wieców i demon- 
stracji. 


czangczuńskiej linii kolejowej 


rządowi (Chińskiej Republiki Ludowej 


Odpowiednio do stosunków 
przyjaźni i współpracy, jakie 
ustaliły się między Związkiem 
Radzieckim a Chińską Repu- 
bliką Ludową, podpisane zo- 
stało w Moskwie 14 lutego 
1950 r. porozumienie o chiń- 
skiej czangczuńskiej linii ko- 
lejowej, na mocy którego rząd 
radziecki przekazuje bezpłat- 
ne rządowi Chińskiej Repu- 
bliki Ludowej na zupełną 
własność wszystkie swe pra- 


wa związane ze wspólnym za- 
rządem chińskiej czangczuń- 
skiej linii kolejowej wraz z 
całym należącym do tej linii 
mieniem. W myśl tego poro- 
"zumienia przekazanie wspom- 
nianej chińskiej czangczuń- 
skiej linii kolejowej powinno 
nastąpić najpóźniej w końcu 
1952 roku. t 


Obecnie rząd radziecki i 
rząd Chińskiej Republiki Lu- 


dowej przystąpiły do wpro- 
wadzenia w życie zarządzeń 
wykonawczych do tego poro- 
zumienia i w tym celu zgod- 
nie postanowiły utworzyć mie- 
szóną komisję radziecko-chiń- 
ską. Mieszana komisja radzie- 
cko-chińska powinna zakoń- 
czyć przekazywanie chińskiej 
czangczuńskiej linii kolejowej, 
Chińskiej Republice Ludowej 
najpóźniej do 31 grudnia 1952 
roku. 


WYMIANA NOT 


między premierem Czou En-laiem 
i ministrem A. Wyszyńskim 


Szanowny Towarzyszu! 

Z chwilą gdy Japonia od- 
mówiła zawarcia wszechstron- 
nego traktatu pokojowego oraz 
zawarła traktat separatystycz- 


Patrioci belgijscy 
domagają się dymisji 
rządu van Houtte 


PARYŻ 18. 9. 


PRASA PARYSKA DONOSI Z BRUKSELI, ŻE NA- 
"RODOWY DZIEŃ PROTESTU PRZECIWKO RZĄDOWI 
VAN HOUTTE, ZWALNIAJĄCEMU ZBRODNIARZY WO- 
JENNYCH, PRZEKSZTAŁCIŁ SIĘ W POTĘŻNĄ MANI- 
FESTACJĘ PATRIOTYCZNĄ. 


`- Według agencji United 
Press, w dniu 14 bm. 100 ty- 
sięcy patriotów belgijskich z 
całego kraju defilowało z 
pocztami sztandarowymi przez 
ulice Brukseli. Na czele po- 
chodu postępowali b. więźnio- 
wie Breendonck (obóz koncen- 
tracyjny, którego główny kat 
— Bodt, został ułaskawiony 
_ przez rząd belgijski), matki i 
żony rozstrzelanych b. więź- 
niów politycznych i partyzan- 
tów, wszystkie organizacje ru- 
chu oporu, b. jeńcy wojenni i 
b. kombatanci. 


W pochodzie wśród patrio- 
tów, zjednączonych we wspól- 
nym proteście, znajdował się 
również sekretarz generalny 
Komunistycznej Partii Belgii, 
Lalmand. 


Po zakończeniu pochodu, na 
placu przed Pałacem Sprawie- 
dliwości odbył się potężny 
wiec, w czasie którego mówcy 
reprezentujący różne poglądy 
polityczne domagali się dy- 
misji rządu, który zwalnia 
zdrajców narodu. 


W Charleroi odbyła się ma- 
nifestacja z udziałem 10 tysię- 
cy osób. Uczestnicy manifesta- 
cji domagali się dymisji rzą- 
du, który ułaskawia zbrodnia- 
rzy wojennych i sprzyja od- 
budowie odwetowego Wehr- 
machtu. 


El BUKARESZT. — Spole- 
czeństwo rumuńskie inten- 
sywnie przygotowuje się do 
Ogólnorumuńskiego Kongresu 
Obrońców Pokoju, który odbę- 
dzie się w dniach 14—16 li- 
stopada br. W zakładach prze- 
mysłowych, klubach i szko- 
łach wygłaszane są pogadan= 
ki i referaty na temat walki 
o pokój i osiągnięć ludzi rə- 
dzieckich w budownictwie 
komunizmu. 

M LONDYN. — Dziennik 
„Times“ opublikował list gru- 
py wybitnych działaczy an- 
gielskich, w którym wyraża- 
ja oni protest przeciwko re- 
militaryzacji Niemiec za- 
chodnich. 

KA SOFIA. — 15 września 
MSZ Bułgarskiej Republiki 
Ludowej skierowało notę do 
ambasady jugosłowiańskiej w 
Sofii, w której przytacza 
dziesięć dalszych wypadków 
ostrzelania z broni palnej i 
artylerii terytorium Bułgarii 
oraz przerzutów przez grani- 
cę wrogiej literatury antybuł- 
garskiej, dokonanych w okre- 
sie od 14 czerwca do 24 sierp- 
nia br. F 

EJ PRAGA. — W wielkim 
ośrodku przemysłu czechosło- 
wackiego weglowego Sokolo- 
vie odbył się z okazji Dnia 
Górnika - wielotysięczny wiec, 
na którym wygłosił przemó- 
wienie premier Zapotocky. 

Fl PARYŻ. — Prasa dono- 
si z Hagi, że w Rotterdamie 
odbyła się ostatnio masowa 
demonstracja, która zakończy- 
ła się wiecem protestacyjnym 
przeciwko przygotowaniom 
wojennym. Demonstracja od- 
była się z inicjatywy antymi- 
litarystycznej organizacji „To 
nigdy nie powtórzy się!“ v. 


Howard Fast 


rozpoczyna 
kampanię 
przedwyborczą 


NOWY JORK 16. 9. 
Jak donosi „New York Dai- 
ly Worker“, postępowy pisarz 


"Howard Fast, który kandydu- 


je do Kongresu z ramienia 
Amerykańskiej Partii Robot- 
niczej z 23 okręgu wyborcze- 
go (jednej z dzielńic Nowego 
Jorku), rozpoczął swą kampa- 
nię przedwyborczą od wysła- 
nia depeszy do prezydenta 
Trumana. 

Howard Fast w depeszy tej 
pisze: „Jako kandydat Amery- 
kańskiej Partii Robotniczej 
do Kongresu z 23 okręgu wy- 
borczego Nowego Jorku wzy- 
wam Pana do wydania roz- 
kazu natychmiastowego przer- 
wania ognia w Korei. Takie 
jest życzenie ludności mego 
okręgu wyborczego”. 


" 


ny ze Stanami Zjednoczonymi 
i niektórymi innymi krajami, 
wobec czego Japonia nie ma i 
widocznie nie chce mieć trak- 
tatu pokojowego z Chińską 
Republiką Ludową 1 Związ- 
kiem Radzieckim, wytworzyły 
się warunki niebezpieczne dla 
sprawy pokojů, a sprzyjające 
ponowieniu się agresji japoń- 
skiej, 

Z uwagi na to I w celu za- 
pewnienia pokoju, jak rów- 
nież na podstawie układu o 
przyjaźni, sojuszu i pomocy 
wzajemnej s„pmiędzy Chińską 
Republiką Ludową a Związ- 
kiem Socjalistycznych Repub- 
lik Radzieckich — rząd Chiń- 
skiej Republiki Ludowej pro- 
ponuje i prosi, aby rząd ra- 
dziecki zgodził się przedłużyć 
termin wycofania wojsk ra= 
dzieckich z używanej wspól- 
nie chińskiej wojskowej bazy 
morskiej Port Artura, ustalony 
w art. 2 porozumienia chińsko 
-radzieckiego o Porcie Artura, 
do czasu zawarcia traktatów 
pokojowych między Chińską 
Republiką Ludową a Japonią 
oraz Związkiem Radzieckim a 
Japonią. 

Jeżeli rząd radziecki zgodzi 
się na powyższą propozycję 
rządu Chińskiej Republiki Lu- 
"dowej, niniejsza nota i nota 
zawierająca Waszą odpowiedź 
uważane będą za część skła- 
dową pórozumienia z dnia 14 
lutego 1950 roku między Chiń- 
ską Republiką Ludową a 
ZSRR w sprawie wojskowej 
bazy morskiej Port Artura, któ- 
ra to część nabierze mocy o- 
bowiązującej z dniem wymia- 
ny not. R 

Proszę Was, Towarzyszu Mi- 
nistrze, o przyjęcie wyrazów 
mojego "najgłębszego poważa- 
nia. 

(—) Czou En-lal. 
Dnia 15 września 1952 r. 


Szanowny Towarzyszu Pre- 
mierze i Ministrze! 
Potwierdzam odbiór Waszej 


'źni, sojuszu i pomocy wzajem- 


"az Związkiem Radzieckim a 


noty z dnia 15 września br. 
która głosi: 


„Z chwilą, gdy Japonia od- 
mówiła zawarcia wszechstron= 
nego traktatu pokojowego oraz 
zawarła traktat separatystycz- 
ny ze Stanami Zjednoczonymi 
i niektórymi innymi krajami, 
wobec czego Japonia nie ma i 
widocznie nie chce mieć trak- 
tatu pokojowego z Chińską 
Republiką Ludową 1 Związ- 
kiem Radzieckim, wytworzyły 
się warunki niebezpieczne dla 
sprawy pokoju, a sprzyjające 
ponowieniu się agresji japoń- 
skiej. 

Z uwagi na to 1 w celu za- 
pewnienia pokoju, jak również 
na podstawie układu:o przyja- 


nej między Chińską Republiką 
Ludową a Związkiem Socjali- 
stycznych Republik Radziec- 
kich — rząd Chińskiej Repub- 
liki Ludowej proponuje i pro- 
si, aby rząd radziecki zgodził 
się przedłużyć termin wycofa- 
nia wojsk radzieckich z uży- 
wanej wspólnie chińskiej woj- 
skowej bazy morskiej Port 
Artura, ustalony w art. 2 poro- 
zumienia  chińsko - radziec- 
kiego o Porcie Artura, do cza- 
su zawarcia traktatów poko- 
jowych między Chińską Re- 
publiką Ludową a Japonią o- 


Japonią". =" 

Rząd radziecki wyraża zgo- 
dę na powyższą propozycję 
rządu Chińskiej Republiki Lu- 
dowej oraz zgadza się na to, 
aby Wasza nota i niniejsza od- 
powiedź na tę notę były czę- 
ścią składową wspomnianego 
wyżej porozumienia z dnia 14 
lutego 1950 roku o wojskowej 
bazie morskiej Port Artura, z 
dniem wymiany niniejszych 
not. a 

Proszę Was, 'Towarzyszu 
Premierze i Ministrze, o przy- 
jęcie wyrazów mojego naj- 
głębszego poważania. 


(—) A. J. Wyszyński 
Dnia 15 września 1952 r. 


ŘS A, ZOZ ON 


GŁOS ROBOTNICZY — = 


Komunikat radziecko-chiński 
o przekazaniu 


d 


Zeznania pilota 
amerykańskiego 


ujawniają szczególy 
przygotowań rządu USA 


do wojny bakteriologieznej 


LA 
PEKIN, 16. 9. — AGENCJA NOWYCH CHIN OGŁO- 
SIŁA OŚWIADCZENIE ZŁOŻONE PRZEZ WZIĘTEGO po 
NIEWOLI PRZEZ WOJSKA LUDOWE PODPORUCZNIKA 
LOTNICTWA AMERYKANSKIEGO, FLOYDA B. ONEALA 


KTÓRY BRAŁ UDZIAŁ W ROZPĘTANEJ PRZEZ STANY. 


ZJEDNOCZONE WOJNIE BAKTERIOLOGICZNEJ, 


Podajemy poniżej streszcze= 
rie oświadczenia podporuczni= 
ka Oneala: Ą 

— W sierpniu 1950 r. zo- 
stałem powołany do wojska. 
Skierowano mnie do oficer- 
skiej szkoły lotniczej w mie= 
ście Selma w stanie Alabama. 
W ostatnich tygodniach szko- 
lenia musieliśmy wysłuchać 
kilku wykładów na temat 
wojny  bakteriologicznej. U- 
ptzedzono nas, że treść wy- 
kładów stanowi tajemnicę 
wojskową. , 

W styczniu 1952 r. wysłano 
mnie do amerykańskiej bazy 
lotniczej Haneda w Japonii. 
Przed zaokrętowaniem zarów= 
no ja, jak i inni żołnierze i 
oficerowie amerykańscy uda- 
jacy się na Daleki Wschód 
otrzymali specjalne zastrzyki 
przeciw  tyfusowi, cholerze, 
dżumie, malarii i innym cho- 
robom zakaźnym. W końcu 
stycznia 1952 r. zostałem prze- 
niesiony do bazy lotniczej K. 
46 koło Wondżu w Korei Po- 
łudniowej, gdzie przydzielono 
mnie do 18 pułku lotniczego. 
wWysłuchałem tam  ponównie 
kilku wykładów na temat woj- 
ny bakteriologicznej. 

Na wykładach tych dowie- 
dzieliśmy się, że bakterie mo- 
g4 być rozpowszechniane: 1) 
przy pomocy specjalnych po- 
cisków artyleryjskich i 2) przy 
pomocy różnego rodzaju lot< 
niczych bomb bakteriologicz- 
nych. 

W szkole oficerskiej w Sel- 
ma wykładowcą w dziedzinie 
wojny  bakteriologicznej był 
major Bether Williams. Oznaj- 
mił on nam, że laboratoria 
emerykańskie hodują najroz- 
maitsze rodzaje zarazków cho- 
robotwórczych, odpornych na 
niską temperaturę, wilgoć itd. 
Hoduje się także specjalne 
rodzaje owadów, a m. in. much, 
komarów i pcheł oraz pają- 
ków, roznoszących zarazki ty- 
fusu, cholery, dżumy i innych' 
chorób zakaźnych. . - 

W dniu 15 lutego 1952 r, od- 
byłem pierwszy lot z bomba- 
mi bakteriólogicznymi, Wy- 
startowaliśmy o godz. 8 rano 
z zadaniem zrzucenia bomb 
bekteriologicznych w rejonie 
na zachód od Sixyonni. 

Zrzuciliśmy ładunek bomb 
bakteriologiczych z lotu nur- 
kowego w odległości około 20 
mil na zachód od tego miasta 

w miejscu oznaczonym na 
mapie i wróciliśmy na lotni- 
sko K. 46 około godz, 9,30. 

Jak się orientuję z później- 
szych rozmów z kolegami 18 
pułk lotniczy, poczynając od 
połowy dnia 1951 r., doko- 
nywał stale zrzutów bomb 

bekteriologicznych na miasta 
i wsie Korei Północnej. 


DALSZE ZOBOWIĄZANIA 
ZAŁÓG FABRYCZNYCH 


(Dokończenie ze str. 1) 


daniu betonu przynajmniej 
połowę naszego dzisiejsze- 
go rekordu, czyli około 
609 procent normy. Do po- 
dejmowania podobnych długo- 
okresowych zobowiązań wzy= 


wamy  betoniarzy z całego 
kraju“. 
Na czele zespołu rekordzi- 


stów stoi doświadczony beto- 
niarz Józef Wolanin, 


Zwiekszą 
r egular nosc 
biegu pociągów 

Pracownicy węzła DOKP 
Łódź-Fabryczna zebrali się 15 
bm. na uroczystej masówce. 
Przy stole prezydialnym obok 
przedstawicieli partii, ZMP, 
rady zakładowej i Ligi Kobiet 
zasiedli przodownicy pracy 
Malenda i Nowak. Burzliwy- 
mi oklaskami. przyjęli zebrani 
przemówienie tow. Józefą Pi- 
larczyka, który, nawiązując dœ 
chlubnych tradycji ruchu ro- 
botniczego, powiedział: „O Pol- 
skę, w której my dziś żyjemy, 
walczyło i ginęło wielu synów 
klasy robotniczej. Ale ich krew 
nie poszła na marne. Ziściło się 
marzenie wielu. pokoleń. Po- 
wstaje Polska socjalistyczna. 
Buduje ją cały naród. Czynem 
produkcyjnym manifestujemy 
jedność narodu polskiego, jego 
wolę pokoju. jego miłość do 


pierwszej zwycięskiej partii 
marksistowskiej — partii Le- 
nina — Stalina". 


Z kolei zabrał głos tow. Jan 
Skorzepa:—,„Kampania przed- 
wyborcza to radosne 
święto wszystkich ludzi pracy, 
to święto wyzwolonego narodu, 
który buduje socjalizm. Nie 
szczędźmy wysiłków w bu- 
downictwie", 


Odpowiedzią na te słowa by- 
ły liczne zobowiązania załogi 
węzła Łódź-Fabryczna. I tak 
między innymi sekcja dyspozy- 
torska zobowiązała się powięk- 
szyć regularność biegu pocią- 
gów o 3 proc., podnieść wydaj- 
ność pracy manewrowej o 1 
wagon na godzinę. Załogi pa- 
rowozowe — przetoczą bez a- 
warii wszystkie wagony oraz 
zaoszczędzą 60 ton węgla. Po- 
za tym wszyscy pracownicy 
węzła Łódź-Fabryczna podjęli 
się walczyć z marnotraw= 
stwem, z wszelkimi przejawa- 
mi biurokratyzmu, usunąć do- 
tychczasowe niedociągnięcia, 


Zobowiązanie 
pracowników PKS-u 


Ponad 80 proc. pracowników 
ekspozytury osobowej PKS 
podjęło zobowiązania utrzyma- 
nia technicznej gotowości po- 
jazdu, obniżenia kosztów włas= 
nych i zwiększenia wydajności 
pracy. 


Ponadplanowa 
produkcja 
wartości 1,200 tys. zł 


załoga Łódzkiej Fabryki Ma- 
szyn! na cześć wyborów do 
Sejmu Polskiej Rzeczypospoli- 
tej Ludowej i XIX Zjazdu 
WKP(b) podjęła szereg cennych 
zobowiązań. 

Brygady:  Trzewikowskiego, 
Doroby, Kłosa i Zaborowskie- 
go zobowiązały się wyprodu= 
kować prasę filtracyjną war- 
tości 18 tys. zł. 70-osobowy ze- 
spół odlewni da ponadplanową 
produkcję na sumę 43.262 zł. 

Załoga zakładów postanowi- 


'_ła zadania trzech lat Planu 


6-letniego wykonać do 14 paź- 
dziernika, a plan roczny na 
rok 1952 do 7 grudnia, co po- 
zwoli na uzyskanie ponadpla= 
nowej produkcji wartości 
1.200.000 zł. 


Czyn pracowników 
budowlanych 


W ZMB — Zarząd Budow- 
lany Nr 2 — zobowiązania po- 
dejmowali murarze, betoniarze 
i cieśle. — Grupa betoniarska 
Ludwisiaka skróci czas beto= 
nowania stropu o 128 roboczo- 
godzin, dzięki temu przyśpie- 
szona zostanie budowa żłobka 
w dzielnicy robotniczej na Ba- 
łutach. Brygada betoniarska 
Rosiaka zobowiązała się pod- 
nieść normę o 3 proc. i wyko= 
nać ponad plan 43 m kw. stro- 
pu. Brygada murarska Pietrza- 
ka podniesie normę o 5 proc, 
co da 26 m sześc. muru. Przo- 
downik pracy cieśla Jarzębiń- 
ski wraz z 8-iu współpracow= 
nikami zaoszczędzi 6,57 m sześc. 
desek, 5,4 m sześc. stempli. 


Murarz Feliks Kowalczyk 
podejmując zobowiązanie po- 
wiedział: — Nasze zobowiąza- 


nia są dowodem, że pragniemy 
szybciej wznosić pokojowe bu- 
dowle Sześciolatki, domy dla 
robotników, że pragniemy po- 
tęgi naszej ojczyzny. 


s Do 26 bm. 


zakończą 


siewy oOzZlmIn 

Gromada Śliwaków, gminy 
Konary, jako pierwsza w pow. 
radomszczańskim podjęła zo- 
bowiązania dla uczczenia wy- 
borów i XIX Zjazdu WKP(b). 

Chłopi ze Śliwakowa posta- 
nowili zwiększyć zbiory zboż 
z hektara o 1 q, do (dnia 26 
bm. zakończyć siewy jesienne, 


wykonywać miesięczne plany 
dostaw mleka do 25 każdego 
miesiąca, roczny plan dostaw 
żywca zrealizować do 10 gru- 
dnia br. oraz spłacić należno- 


ści finansowe do 1 listopada br.. 


Nadmienić należy, że w dniu 
2 bm. gromada Śliwaków wy- 
konała już roczny plan skupu 
zboża. 

Chłopi gromady . Śliwaków 
wezwali wszystkie gromady w 
powiecie radomszczańskim do 
współzawodnictwa o przedter- 
minowe wykonanie zobowiązań 
wobec państwa oraz o sprawne 
przeprowadzenie siewów je- 
siennych. 


Dostawa zboża 


na 75 dni ” 


przed terminem 


Zobowiązaniami produkcyj- 
nymi, podejmowanymi zespo- 
łowo i indywidualnie, wita 
dzień wyborów do Sejmu i 
XIX Zjazd WKP(b) załoga 
PGR Niewiadów z zespołu Ro- 
gów w pow. brzezińskim. 

M. in. robotnicy i pracowni- 


cy PGR w Niewiadowie posta- 


nowili skrócić termin omłotów 
i dostawę zboża dla państwa 
o 75 dni. Ponadto załoga PGR 
w  Niewiadowie zobowiązała 
się na 5 dni przed terminem 
zakończyć siewy ozimin oraz 
o 5 dni przyśpieszyć wywiezie- 
nie i przyoranie obornika. 
Podjęto również szereg zobo= 
wiązań indywidualnych. Np. 
traktorzysta Marian Królikow= 
ski zobowiązał się zaoszczędzić 
1 kg materiałów pędnych na 
każdym ha orki średniej. Kie- 
rownik gospodarstwa Jan Je- 
liński przeprowadzi sposobem 
gospodarczym remonty w bu- 
dynkach pracowniczych. Jan 
Tómczyk zwiększy przeciętny 
przyrost dzienny tucznika o 
100 g, a dostawę żywca naj- 
_wyższych klas o 10 proc, / 


Dokonałem jeszcze 13 lotów 
z Paent bakteriologiczny= 
mi. cy 

W zakończeniu podporucz- 
nik Oneal stwierdza, że zarów= 
no on, jak i inni piloci bio- 
racy udział w barbarzyńskiej 
wojnie bakteriologicznej prze- 
cwko narodowi koreańskie- 
mu, zdają sobie sprawę, że 
cały świat potępia tę zbrod- 
niczą wojnę rozpętaną przez 
militarystów amerykańskich. 


Wzywa on naród amerykań- 
ski, by domagał się natych- 
miastowego położenia kresu 
mordowaniu ludności cywil- 
nej przy pomocy tej potwor- 
nej broni. 
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Wojenna polityka 


Według dzienńika „Glasgow Herald“ cyfry pro- 
dukcji obuwia w radzieckim planie pięcioletnim 
dowodzą, że ZSRR mą agresywne plany wobec 

/ Europy zachodniej. 


Oto dowêd| 


(„SZPKA”) 


rządu Adenauera Ţ 


napotyka na zdecydowany opór: 


ludności Niemiec zach. 


BERLIN 16. 9. 


Dziennik „Freies Volk“ donosi, że w okolicy Norym- 
bergi odbył się pod hasłem walki przeciwko separaty- 
stycznemu „układowi bońskiemu', o pokój i jedność na- 


rodu niemieckiego wiec, poświęcony pamięci 


bojowni- 


ków z faszyzmem, zamordowanych w obozie koncen- 


tracyjnym w Gersbrucek. 


Na wiecu przemawiał były 
więzień hitlerowskiego obozu 
koncentracyjnego, Boepple, 
który potępił wojenną polity- 
kę rządu Adenauera, Wezwał 
on uczestników wiecu do 
wzmożenia walki o pokój. 

Przemawiający na wiecu pa- 
stor Gatzner po oddaniu hoł- 
du pamięci ofiar faszyzmu ð= 
świadczył, że po siedmiu la- 


Uroczyste zakończenie 
Miesiąca 
Prasy 
Komunistycznej 
we Włoszech 


RZYM 16. 9. 
Dnia 14 bm. zakończył się 
we Włoszech Miesiąc Prasy 
Komunistycznej, organizowany 
corocznie przez partię komu= 
nistyczną. Z okazji zakończe- 
nia Miesiąca, w Turynie od- 
było się święto ludowe na 
cześć dziennika „Unita”, 


Ww obecności czołowych 
działaczy partii komunistycz- 
nej i przybyłych z całego kra- 
ju delegatów, odbył się wielki 
wiec ludności pracującej Tu- 
rynu. Na wiecu przemawiał 
sekretarz generalny Włoskiej 
Partii Komunistycznej, Palmi- 
ro Togliatti. 


Na skutek polityki zbrojeń, prowadzonej 
USA, w kraju tym co najmniej 5 milionów rodzin mie- 


szka w ruderach i na wpół rozwalonych 


Niem 


- Tak mieszkają obywatele USA 


tach od zakończenia wojny 
powinien ostatecznie być za- 
warty traktat pokojowy. z 
Niemcami. 


Uczestnicy wiecu uchwalili 
jednomyślnie rezulucję, w któ- 
rej domagają się przywrócenia 


jedności Niemiec oraz zawar- 


cia traktatu - T 
tricartTi: UHS u ia 
tychmiastowego zwolnienia 
bojowników o pokój, areszto= 
wanych przez policję ade- 
nauerowską oraz protestują 
przeciwko zamierzonej 

galizacji KPD. 


Agencja ADN donosi, że w 
Ludwigshaten odbyła się z 
inicjatywy manheimskiego ko- 
mitetu redakcyjnego konfe- 
rencja dyskusyjna nad zapo- 
wiedzianym zjazdem partil 
socjaldemokratycznej w Dort- 
mundzie, w której wzięło u- 
dział około 200 funkcjonariu= 
szy-socjaldemokratów. 


Zebrani na konferencji w 
Ludwigshafen działacze =- s50- 
cjaldemokraci domagali się 
podjecia „pozaparlamentar= 
nych" środków walki, jak de- 
monstracje i strajki. Uczestni- 
cy konferencji poparli w peł- 
ni uchwalony na manheim- 
skiej konferencji działaczy- 
socjaldemokratów nowy pro- 
gram działania SPD. 


przez rząd 


chałupach. 


Przeszło 10 milionów rodzin odczuwa silny brak miesz- 
kań, 60 zaś milionów Amerykanów żyje w złych warun= 
kach mieszkaniowych. Szczególnie nędzne warunki mie- 
szkaniowe mają w USA Murzyni, których zapędzono do 


najgorszych 


dzielnic miast. 


NA ZDJĘCIU: brudny pokój, walące się ściany, brak ! 
kanalizacji, przeciekające sufity — oto obraz mieszka- } 
nia rodzinu murzyńskiej. obarczonej małymi dziećmi. 4 
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| Pinay i chłopi 
-francuscy 


W „Humanite" ukazał się 
artykul malujący tragiczną sy- 
tuację chłopów francuskich, 
których gospodarstwa w wielu 
departamentach dotknięte z0- 
stały klęską gradobicia, poża- 
rów i pomoru bydła, Wobec 
tych spraw, rząd Pinay'a, za- 
jęty wykonywaniem amery- 
kańskich rozkazów, stoj bhez- 
radny | obojętny, albo też 
ima się takich środków, jak 
decyzja sprowadzania artyku- 
łów żywnościowych mięso, 
mleko) = law, cò pol 
czone jest, oczywiście, ze 
zwyżką cen artykułów kon- 
sumpcyjnych. 1 ` 

Gdy w r. ub. powstały w 
wielu okręgach ogniska prysz- 
czycy, rząd nie tylko nię oka- 
zał zaniepokojenia, lecz oOod-, 
mówił kredytów na przygoto- 
wanie szczepionek, aby w ten 
sposób zaoszczędzić” pienię 
dzy na cele zbrojeniowe, Lek- 
ceważenie najżywotniejszych 
potrzeb ludności pracującej 
miast 1 wst — to zasadnicza 
cecha rządu Pinay'a, tak samo 
jek | wszystkich innych rzą- 
dów „atlantyckich“, j 

Ciężko dotknięci chłopi fran- 
cuscy, zrzeszeni w federacjach 
rolników, organizują masowe 
wystąpienia, domagając się od 
władz rządowych ulg podatko- 
wych oraz odszkodowań za 
poniesione — bez własnej wi- 
ny — straty. Obowiązkiem ko- 
munistów i sympatyków par- 
tii — pisze „„Humanite' — jest 
uświadamiać wszystkich wyzy- 
skiwanych 1 pokrzywdzonych 
chłopów, że tylko ich własna 
zorganizowana akcja pozwoli 
na stworzenie takich warun- 
ków, w których chłop pracu- 
jący bedzie mógł wyżyć z u- 
prawianej ziemi. Komnniści, 
działający w rolniczych zw. 
zawodowych, spółdzielniach, 
radach gminnych itp. powinni 
udowodnić, że, gdy chodzi 0 
obrone podstawowych intere- 
sów życiowych, można zawsze 
znaleźć wspólny jezyk z pra- 
cującymi ludźmi różnych prze- 


nych. 

Sytuacja chłopów frangi 
skich, o której pisze „."Tuma- 
nite" — to jedna z wiel p 
turalnych konsekwencji poli- 
tyki nędzy į wojny, uprawia- 
nej przez klike Pinaya pod 
batutą Waszyngtonu 


Słabośćf strach 


w stolicy Chin Ludowych — 

Pekinie odbedzie się wkrótce 
wielki Kongres Obrońców 
pokoju krajów Azji f strefy 
Pacyfiku. Kongres ten re- 
| prezentować bedzie wolę mi- 
larda mieszkańców naszego 
glohu, poprzedzając Ogólno- 
światowy Kongres Pokoju, 
zwołany na grudzień br. do 
Wiednia. 

Impertalistyczne I! zmarshal- 
lzowane rządy satelitów USA 
rozpoczeły już swoiste „przy- 
gotowania* do Koneresu pe- 
kińskiego. Rząd Yoshidy o£ło- 
sił już, że japońscy obrońcy 
pokoju nie otrzymają paszpor- 
tów na wyjzzd do Pàkinu. W 
ślady Yoshidv noszedł natych- 
miast australijski nremier — 
Menzies. Zaś władze brytvl= 
skie w Hons-Kongu nie udzie- 
tity wiz wylłazdowych delega- 
ch indonezyjskiej, która w 
zwiazku z tym, aby dotrzeć 
do Pekinu, będzie musiała od-- 
być istną podróż naokoło 
swiata. ' 

To dopiero początek, po któ- 
rym nastąpią z pewnością dal- 
sze represje | szykany wobec 
delegatów, udajacych się na 
Kongres peklński. Lecz po 
unfemożliwienfu przez b. rząd 
labourzystowski Kongresu Po- 
koju w Sheffield, w r. 1950, 
nic już nas w tej dziedzinie 
zadziwić nie może. Dziwić się 
jednak można naiwnym złu- 


dzeniom  podżegaczy wojen. 
nych, którzy wyobrażają 50- 
bie, że środkami policyjnego 
terroru 1 administracyjnych 
szykan Potrafią tornedować 
zjazdy i zebrania obrońców 
pokoju. 


Odbył się przecież w r. 1950 
— wprawdzie nie w Sheffield, 
lecz w Warszawie — Kongres 
ogólnoświatowy. Odbędzie się 
również i przyniesie cenne Wy- 
niki Kongres pekiński. 


konań politycznych 1 ab 
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17 września 1952 r. (Nr 223) — 


> Rola szkolenia partyjnego 
w świetle bieżących zadań partii 


-Z referatu I sekretarza Komitetu Łódzkiego PZPR, tow. J. Ptasińskiego, wygłoszonego w dniu 14 b. m. na ogólnołódzkiej 
naradzie przodujących wykładowców szkolenia partyjnego. 


| 


| Towarzysze! 


j Szkolenie partyjne staje się 
oraz bardziej nierozerwalną 
częścią składową naszej co- 
dziennej pracy partyjnej, pod= 
stawową dźwignią wzrostu i- 
deowego i politycznego mas 


członkowskich. Rozwój szko- 


lenia partyjnego otoczony jest 
szczególną troską Komitetu 
Centralnego naszej partii i 
osobiście towarzysza Bieruta, 
O znaczeniu szkolenia partyj- 
nego mówi podstawowy do- 
kument naszej partii — Sta- 


< tut PZPR — który wymaga, 


aby „stale pracować nad pod- 
niesieniem poziomu uświado= 
mienia politycznego, opano - 
wywać zasady marksizmu-le- 


_ ninizmu, które winny być dro- 


gowskazem w działalności każ- 
dego członka partii“, Od po- 
ziomu ideologicznego i politycz= 
nego, opanowania zasad mark- 
sizmu-leninizmu, poznania re- 
wolucyjnych tradycji narodu, 
klęsk i zwycięstw klasy ro- 
botniczej, zależy aktywność 
członka partii, aktywność or- 
ganizacji partyjnej oraz po- 
ziom pracy partyjno-politycz= 
nej. Proces budownictwa so- 
cjalizmu — jak uczy nas do* 
świadczenie ZSRR — i za- 
ostrzająca się z każdym dniem 
walka klasowa wymagają, aby 
każdy aktywista partyjny i 
każdy członek partii umiał 
włądać podstawową bronią w 
rękach partii, a mianowi- 


cie orężem ideologicznym. 
Walka z coraz bardziej mas= 
kującym się wrogiem klaso= 
wym. wymaga umiejętności 
demaskowania go w -oczach 
mas, ujawniania. nici, które 
łączą go ze śmiertelnymi wro- 


gami naszego narodu. A te= 
go dokonać nie podobna 
bez znajomości ' mechaniz= 
mu walki klasowej, pod- 


ŝtawòwych zasad marksizmu- 
leninizmu. W budownictwie 
podstaw socjalizmu bierze u- 
dział cały namód, decydującym 
zaś czynnikiem w  budownic- 
twie sócjalizmu jest wzrost 
świadomości mas. Wzrost zaś 
świadomości mas zależy od 
pracy naszych organizacji 
partyjnych, od pracy każde= 
go członka partii, od poziomu 
naszej agitacji i propagandy, 
jednym słowem od pracy £ 
masami. Po to jednak, aby 
Uczyć masy, aby wy- 
jaśniać im codziennie za- 
sady naszej polityki, skom- 
plikowane problemy polityki 
międzynarodowej trzeba 
przede wszystkim być uzbro= 
jonym w znajomość praw rzą= 
dzących rozwojem społe= 
czeństw, w podstawowe zasa- 
dy marksizmu - leninizmu. 


Zadaniem szkolenia pattyj- 
nego jest uzbrojenie człon- 
ków partii w znajomość za- 
sad polityki naszej partii, w 
podstawowe zasady marksiz- 
mu-leninizmu, 


Osiągnięcia ubiegłego roku 
szkoleniowego 


Zasięg szkolenia partyjnego 
wzrasta z każdym rokiem. W 
roku szkoleniowym 1950-51 
objętych było wszelkimi for- 
mami szkolenia 19.787 człon - 
ków łódzkiej organizacji. W 
ubiegłym roku szkoleniowym 
1951-52 liczba słuchaczy szko- 
lenia partyjnego wzrosła do 
22.088, a w bieżącym roku — 
liczba uczestników szkolenia 
wzrośnie do 24558 osób, co 
będzie stanowiło około 60 pro- 
cent ogólnego składu naszej 
łódzkiej organizacji. 

Ale nie tylko wzrasta iloś- 
ciowo stan szkolenia partyj- 
nego, z każdym rokiem po- 
prawia się jego struktura, 
wzrasta wśród uczestników 
szkolenia liczba robotników 
bezpośrednio z produkcji, a 
szczególńie rozwija się szkole- 
nie partyjne w decydujących 
zakładach produkcyjnych, Dla 
przykładu: w Zakładach im. 


J. Marchlewskiego w 1950-51 
roku objętych było 41 procent 
członków partii, w 1961-52 
roku już 48 procent, a w obec- 
nym roku szkoleniowym =- 
56,5 proc, na terenie Dziel- 
nicy Górna-Prawa objętych 
szkoleniem partyjnym jest 
52,6 procent członków i kan= 
dydatów partii, a w decydują= 
cych zakładach dzielnicy, jak 
ZPB Im. Kunickiego — 66,1 
procy'w ZPW im. Gwardii Lu= 
dowej — 55;4 prac, w ZPW. im. 
Waryńskiego — 54,3 proc. - 
Wzrasta wreszcie ilościowa 
i ideologicznie kadra naszych 
wykładowców. Około 1.100 
wykładowców, z których wię- 
kszość posiada partyjne prze- 
szkolenie oraz doświadczenie 
dwu i trzech lat pracy na tym 
odpowiedzialnym stanowisku 
— stanowi naprawdę „złoty 
fundusz partii", 3 


Były również poważne braki | 
-i zaniedbania 


Mimo jednak pewnych o=- 
siągnięć — jak stwierdza u= 
chwała Komitetu Centralne- 
go w sprawie szkolenia par- 
tyjnego — „rozwój szkolenia 


_1 jego rola w życiu organiza- 


cji partyjnych nie nadążają 
za zadaniami partii na obec- 
nym etapie budownictwa so- 
cjalizmu*. 


Na czym polegają słabości w 
zakresie szkolenia partyjne- 
go? Zasadniczą słabością szko- 
lenia partyjnego jest słabe 
jego powiązanie z całokształ- 


tem pracy partyjnej. Szkole- 


nie partyjne w niektórych 
zaxłądach przebiega  nieza- 
leżnie od życia zakładu, od co- 
dziennej pracy partyjnej. Mie- 
liśmy szereg przykładów w 
pierwszym półroczu bieżącego 
roku, kiedy odbywała się sze- 
roka mobilizacja dla zabezpie= 
czenia wykonania planu pierw- 
szego półrocza. Wszystko było 
w zakładach poruszone 
grupy partyjne. związkowe 1 
młodzieżowe, - rady kobiece, ` 
lecz szkolenie partyjne pozo- 
stało ma uboczu. Na .tere- 
nie Elektrowni Łódzkiej przez / 
okres półtoraroczny usadowio- 
na tam klika systematycz- 
nie sabotowała rozwój współ- 
zawodnietwa. O tym mówi- 
li robotnicy, o tym wiedział 
sekretarz organizacji partyj- 
nej, który opętany został 
przez ową klike, Lecz na 
szkoleniu partyjnym, o tym 

ani nie wspomniano, nie do- 

magano się wyjaśnień gzko- 

lenie partyjne oderwane było 

od życia zakładu. Ten stan 

mógł zaistnieć w rezultacie 
marginesowego traktowania 


szkolenia partyjnego przez in- 
stancje partyjne, zepchnięcia 
go na barki słabego aparatu 
szkoleniowego. 


Na stanie szkolenia party|- 
nego zaciążył również żywio- 
łowy w szeregu wypadkach 
dobór uczestników szkolenia, 
Na szkolenie kierowani byli 
niekiedy członkowie partii 
starsi wiekiem, obarczeni li- 
czną rodziną, chorzy, a pomi- 
jani byli często towarzysze 
młodzi, aktywni, posiadający 
perspektywę wzrostu. Znalaz- 
ło to odbicie w poważnym 
odpływie ze szkolenia, który 
wyniósł w ubiegłym roku 
32 proc. — a wśród kobiet 
46,6 proc. 

Braki i zaniedbania w kie- 
rownictwie i kontroli odbiły 
się na treści szkolenia par- 
tyjnego. Wyraziło się to w 
niedostatecznym  przygotowa- 
niu części wykładowców, co 
pociągało za sobą wulgaryza= 
cję, uproszczenia, a niekiedy 
i wypaczenia ideologiczne. W 
sposób niedostateczny naszą 
kadra wykładowców uzbrojo= 
na była w argumentację dla 


zdemaskowania wrogiej agita= 


cji, a w szczególności dla prze= 
ciwdziałania WRN = owsko- 
PSL-owskiej dywersji. Wciąż 
jeszcze występuje formalizm, 
szkolarstwo, wykuwanie for- 
mułek, które bynajmniej nie 


pobudzają do samodzielnego 


myślenia, a są niebezpieczne, 
gdyż stwarzają grunt dla d=- 
rywania szkolenia od codzien- 
nych zadań organizacji par- 
tyjnej. 


Kampania wyborcza wymaga 
bardziej wytężonej pracy 


Konieczność upolitycznienia 
szkolenia partyjnego, ściślej = 
szego powiązania go z aktual- 
nymi zadaniami partii jest 
tym większa, że weszliśmy w 
okres wielkiej kampanii poli- 
tycznej, jaką są wybory do 
Sejmu Polskiej Rzeczypospo- 
litej Ludowej. Uchwała KC 
o szkoleniu z lipca bieżącego 
foku stwierdza, że „kadra wy- 
kładowców winna odegrać po- 


ważną rolę w wielkich kam- 
panmiach politycznych, organi= 
zowanych przez naszą Partię, 
a zwłaszcza w wielkiej bata= 
lii politycznej, jaką są wy- 


_bory do Sejmu Zadaniem wy- 


kładowców jest ideologiczne 1 
polityczne uzbrojenie uczest- 
ników kursu do czynnego u- 
działu w pracy masowo-po- 
litycznej w akcji wyborczej 
jako azgitatorów", Szkolenie 


partyjne w początkowym więc 
okresie winno przygotować o~ 
koło 25 tysięcy członków na- 
szej łódzkiej organizacji do 
czynnej pracy masowej w wy- 
borąch. Zadania to jest nie- 
łatwe. Wymaga ono, oprócz 
uzbrojenia członków partii w 
znajomość podstawowych do- 


kumentów, jak Program Wy- 
borczy Frontu Narodowego, or- 
dynacja wyborcza — uodpor- 
nienia członków na agitację 
wroga i dostarczenia argumen= 
tów, które by pozwoliły 'roz- 
bić i zmiażdżyć każdy ruch 
i argument wroga. 


Uzbroić członków partii 
w argumenty do walki 
z wrogą propagandą 


Aby przygotować 25-tysięczny 
zastęp agitatorów wyborczych 
— trzeba umieć analizować 
nastroje, podchwytywać na go- 
rąco argumenty wroga i rozbi- 
jać je tak, aby u nikogo nie 
pozostał po nich ślad. 

Najbliższym zadaniem wy- 
kładowców jest uzbroić u- 
czestników szkolenia partyj - 
nego w argumenty, aby mo- 
gli cierpliwie wyjaśniać 
masom źródła naszych trudno- 
ści i demaskować wroga i je- 
go argumenty. 

Program Wyborczy Frontu 
Narodowego, który jest pod- 
stawowym tematem w przy- 
gotowaniu uczestników szko- 
lenia do akcji wyborczej, pod- 
sumowuje to, co zostało w cią- 
gu ośmiu lat sprawowania 
władzy przez klasę robotniczą, 
dokonane i rysuje perspekty- 
wy socjalistycznego jutra w 
nowym Planie 5-letnim. Z 
Programem Wyborczym Fron- 
tu Narodowego armia agitato- 
rów dotrze do każdego wy- 
borcy, do każdego mieszkania, 
Program Wyborczy Frontu 
Narodowego nie  przypo- 
mina w niczym krzykliwych 
1 oszukańczych programów 
partii burżuazyjnych Polski 
przedwrześniowej, obliczonych 
na otumanienie mas. To o 
czym mówi Program Wybor= 
czy Frontu Narodowego, jest 
na każdym kroku potwierdzo- 
ne przeż życie. Nie zawiera 
on hałaśliwych . obietnic, a 
stawia zadania dnia jutrzej- 
rs zadania najbliższych 
at. 


„Zwrócimy szczególną u- 

wagę — czytamy w Progra- 

; mie — na miasta i osiedla 

. zaniedbane przez rządy ka- 

pitalistyczne, jak Łódź.. za- 

; opatrzymy je w wodęi urzą- 
ı dzenia kanalizacyjne”, 


Program Wyborczy Frontu 
Narodowego zapowiada prze- 
budowę naszego miasta na 
nowoczesne miasto socjalisty= 
czne, z którego usunięte zo- 
staną ponure pozostałości po 
rządzie „czerwonych“ magi- 
stratów  Ziemięckich i Kwa- 
pińskich. Czym była Łódź 
przed wojną, wtedy kiedy na 
fotelu prezydenckim siedzieli 
prawicowo-pepesowscy zdraj- 
cy w rodzaju Ziemięckiego i 
Kwapińskiego? Była ona sie- 
dliskiem nędzy i bezrobocia 
mas pracujących. 

„Księga pamiątkowa magi- 
stratu łódzkiego”, wydana w 
1930 roku, stwierdza: „Lud= 
ność robotnicza pogrążona jest 
"na ogół w nędzy... 

Nędza proletariatu łódzkiego 
przybrała ni iernie ostre 
formy. Na każdym kroku wi- 
doczna była nędza i niedosta- 
tek. Z każdym dniem wzrasta- 


Przykładów dostarcza 


samo 

Zadaniem wykładowców 
szkolenia pártyjnego jest grun- 
townie przygotować powierzo- 
ną im  wielotysięczną masę 
członków partii na agitatorów 
wyborczych. Przygotowanie zaś 
znaczy przede wszystkim 
przyswojenie sobie materiału, 
jego głębokie uterenowienie i 
podanie w najbardziej jasnej i 
przystępnej formie uczestni- 
kom szkolenia. Praca agita- 
tora w okresie tej wielkiej ba- 
talii wyborczej nie będzie łat- 
wa. Trzeba będzie pracować 
na dwóch odcinkach, w zakia- 
dzie pracy t w obwodzie wy- 
borczym. Szczególnie w ob- 
wodzie wyborczym agita- 
torowi przyjdzie się spotkać z 
przedstawicielami różnych śro- 
dowisk. Dlatego też agitato- 
rzy (a każdy członek par- 
tii powinien otrzymać kon- 
kretne zadania  agitacyjne) 
muszą być uzbrojeni w zna= 
jomość naszej ordynacji wy- 
borczej,j aby móc porównać 
jej demokratyczny charakter 
z ordynacjami Polski przed- 
wrześniowej (szczególnie pra= 
wo kobiety 1 młodzieży), w 
znajomość Programu Wybor- 
czego Frontu Narodowego. aby 
móc wvjaśnić każdemu wybor- 
cy. czego w ciągu 8lat władza 
ludowa dokonała w kraju, na- 
kreślić perspektywy rozwoju 
naszego kraju oraz wyjaśniać, 
na czym polega Front Narodu- 
Wwy w walce o pokój i Plan 


ła armia bezrobotnych i bez- 
domnych. A jakie jest ich ży- 
cie? Jakże wzruszająco opisu- 
je swój los córka bezrobotne- 
go tkacza łódzkiego! Posłuchaj= 
cie: „W mieszkaniu panuje pół- 
mrok. W kącie przytulonych do 
siebie, troje dzieci. Siedzą ci- 
chutko obserwując rodziców. 
Przy stole siedzi ojciec. Przy 
kuchni krząta się matka {Í zci- 
cha popłakuje. Po chwili oj- 
ciec porusza się niecierpliwie 
i zwraca się do matki: „Prze- 
stań płakać, -stało się. Straci= 
łem pracę, straszny to cios, bo 
dziś bardzo trudno o kawałek 
chleba, lecz rozpacz nic nie po- 
może, jakoś to będzie, dostanę 
zapomogę. A może.. może się 
poszczęści i za parę tygodni 
znów będę pracował. Zresztą 
nieśja jeden przyszedłem z tą 
wiadomością do domu, z naszej 
fabryki 300 zwolnili“, Tymcza- 
sem los chce inaczej, mijają 
tygodnie, a pracy nie ma. 
Nędzne ruchomości trzeba by-_ 
ło wyprzedać na kawałek su- 
iva chleba lub parę karto- 

li", A 

Takich rodzin w kapitali- 
stycznej Łodzi było 60 tysięcy, 
a w niektórych okresach do- 
chodziło do 100 tysięcy. 60 ty- 
sięcy rodzin z dnia na dzień 
żyło nadzieją, że może jutro 
dostaną pracę. A jutro było 
gorsze od dnia dzisiejszego. 
I tak dzień po dniu. Taka by- 
ła sytuacja prawie połowy lud- 
ności Łodzi. Niewiele lepsze 
było życie pracującego robot- 
nika. Przeciętne bowiem za- 
trudnienie w Łodzi w przemy- 
śle wynosiło 4,7 -dnia w tygó- 
dniu. Spośród 3.600 robotni- 
ków, zatrudnionych u Poznań- 
skiego. 1.516 pracowało dwa — 
trzy dni w tygodniu. 

Obraz Łodzi przedwojennej 
dopełniała jeszcze owa „wiecz- 
nie krwawiąca rana“ — a mia- 
nowicie brak wody i kanaliza- 
cji. Taka była Łódź przed woj- 
ną ` 
Dobrze te czasy pamiętają 
starzy robotnicy. Ich na lep 
„dobrobytu* przedwojennego 
wrogow! nie uda się wziąć. A= 
le do klasy robotniczej napły= 
nęły nowe elementy bądź to z 
miasta, badź ze wsi, które 
tych czasów nie pamiętają. 
Na nich próbuje wróg oddzia- 
ływać, na nich „Głos Ame= 
ryki“ i BBC liczy rzucając o- 
szczercze kłamstwa.  Usiłując 
stworzyć wśród nich nastroje 
malkontenckie, dąży do rozbi- 
cia jedności narodu, osłabienia 
siły klasy robotniczej. Z tymi 
malkontenckimi głosami, a ħa- 
wet „śmiałymi* próbami ar= 
gumentacji, „jak to dobrze 
było przed wojną“ towarzysze 
w toku akcji wyborczej nie- 
wątpliwie spotkają się. Nie na- 
leży ich unikać, lub nie dawać 
odpowiedzi, trzeba je siłą na= 
szych argumentów zmiażdżyć, 
wroga zdemaskować. 


życie 
6-letni. Te podstawowe doku= 
menty będą treścią zajęć szko= 
leniowych. $ 
Doświadożenie pracy agita- 
cyjnej wskazuje, że nasza agi- 
tacja i propaganda będzie bar- 
dziej skuteczna, jeśli pogłębio= 
na zostanie o przykłady za- 
czerpnięte z Życia każdego 
środowiska, fabryki, dzielnicy, 
miasta. To o czym mówi szcze- 
gółowo program wyborczy, 
dziś urzeczywistnia się, każdy 
to widzi wokół siebie swoimi 
własnymi oczyma. Ale na to, 
co zostało już zrobione — 
przymyka się często oczy» i 
zdaje się, że to jest już od wie- 
ków, podczas, gdy zostało to 
osiągnięte w ciągu ostatnich 
paru lat. Nawiązanie do tego, 
co widzimy dziś i przypomnie- 
nie robotnikowi, co było wczo- 
raj w fabrykach rządzo- 
nych przez Kohnów, Grohma- 
nów, Eitingonów, jakie by- 
ło życie robotnika, jaki los 
spotykał inteligenta pracujące- 
go po opuszczeniu uczelni — 
uwypukli osiągnięcia naszego 
kraju budującego swą szczęśli- 
wą przyszłość. Te dodatkowe 
materiały, umiejętność porów= 
nywania 1 uwypuklłania na- 
szych osiągnięć, przedstawie- 
nia perspektyw dalszego nasze- 
go rozwoju — musicie wy, wy- 
kłądowcy i aktywiści szkolenia 


partyjnego, wszczepić 25-ty- 
sięcznej masie uczestników 
szkolenia partyjnego, którzy 


pełnić będą zaszczytne funkcje 
agitatorów wyborczych. - 


. GŁOS ROBOTNICZY 


Dobiega końca powoływanie 
Komitetów Wyborczych Fron- 
tu Narodowego w obwodach 
wyborczych i zakładach pra- 
cy. Powstawanie Komitetów 
Wyborczych Frontu Narodowe- 
go w zakładach pracy połączo- 
ne było z podejmowaniem 
przez załogi fabryk zobowią- 
zań ku czci wyborów do Sej= 
mu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej t. wielkiego wydarze- 
nia w życiu międzynarodoweg” 
ruchu robotniczego XIX 
Zjazdu WKP(b), partii Lenina 
i Stalina. Na apel załogi przo- 
dujących Zakładów im. Dzier- 
żyńskiego do współzawodnic- 


twa stanęły wszystkie zakłady 
łódzkie. Podjęte zobowiązania 
skracają terminy wykonania 
planów produkcyjnych, mówią 
o podniesieniu wydajności pra- 
cy, doszkalaniu zawodowym, 
polepszeniu warunków pracy, 
rozszerzeniu sieci żłobków, 
przedszkoli itp. 

Nasza bohaterska klasa ro- 
botnicza, nasza rewolucyjna 
Łódź czynem produkcyjnym 
powitała ogłoszenie Programu 
Wyborczego Frontu Narodowe- 
goi XIX Zjazdu WKP(b). Do- 
wiodła ona raz jeszcze, że Pro- 
gram Wyborczy Frontu Naro- 
dowego jest jej programem, że 


uskrzydla on idee, o które na 
przestrzeni długich lat walczył 
proletariat łódzki. Konstytucja 
Polskiej "Rzeczypospolitej Lu- 
dowej — jak mówił towarzysz 
Bierut — to hołd złożony przez 
nasze pokolenie „cieniom naj- 
lepszych Polaków, którzy na 
przestrzeni wielu pokoleń wal- 
czyli o sprawiedliwość, o po- 
stęp, o wolność", 

Program Wyborczy. Frontu 
Narodowego jest rozwiniętym 


planem realizacji marzeń, 
o które walczył proleta- 
riat łódzki w 1892 roku, 


podnosząc pierwszy w Pol- 
sce bunt przeciw możnowład- 
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com i ciemiężycielom, przeciw- 
ko uciskowi carskiemu i samo- 
woli fabrykantów. W 1905 ro- 
ku robotnicy łódzcy na bary 
kadach zrywają się do pierw- 
szego — jak określił Lenin — 
zbrojnego wystąpienia proleta- 
riatu na terenie dawnej Rosji. 
W latach międzywojennych 
walczyli robotnicy łódzcy, w 
słynnych strajkach 1923, 1928, 
1933 r. Nasze pokolenie wciela 
w czyn idee, o które walczył 
proletariat polski, a reflekto- 
rem oświetlającym drogę ich 
realizacji — jest właśnie Pro- 
gram Wyborczy Frontu Naro- 
dowego. 


Najbliższe zadania szkolenia partyjnego 


Jakie, towarzysze, najbliższe partyjnego w okresie wielkiej wy i przebudowy naszego kra- 


zadania stoją przed wykładow- 
cami i uczestnikami szkolenia 


batalii politycznej, jaką są wy- 
bory do Sejmu? 


Każdy uczestnik 
szkolenia partyjnego — agitatorem 


Należy przygotować uczest- 
ników szkolenia partyjnego do 
czynnego udziału w pracy ma- 
sowo-politycznej w akcji wy- 
borczej w charakterze agita- 
torów. Dlatego cały wysi- 
łek wasz, jak również or- 
ganizacji partyjnych, winien 
być skupiony na zabezpie- 
czeniu frekwencji szkolenia, 
uterenowieniu materiałów i 
przygotowaniu do samodziel- 
nej pracy  agitacyjnej w 
okresie wyborów w zakładzie 
pracy i obwodzie wyborczym. 
Pierwsze sygnały o rozpoczę- 
ciu kursów wskazują na cały 
szereg niedociągnięć. Słaba jest 
przede wszystkim frekwencja 
na pierwszych zajęciach, się- 
gająca niekiedy 30 procent. 
Niezabezpieczenie odpowied- 
niej frekwencji na początku 
zajęć wskazuje, iż dotychcza- 
sowy oportunistyczny stosunek 
do szkolenia ze strony naszych 
organizacji partyjnych nie zo- 
stał przełamany. Z czego wy- 


pływa ta słaba frekwencja? 
Niektórzy towarzysze . skłonni 
są wyjaśniać ją przyczynami 
obiektywnymi, jak: akcja wy- 
borcza, przyjmowanie zobo- 


wiązań itp. Ale to są tylko- 


usprawiedliwienia, które mają 
ukryć niedbalstwa na tym od- 
cinku, Podstawowa przyczyna 
tkwi w braku dyscypliny par- 
tyjnej nie tylko u szeregowych 
członków partii, ale i u doło- 
wego, a nawet średniego ak- 
tywu. Nie tylko 'frekwen- 
cja na pierwszych zajęciach 
była niezadowalająca, ale to 
samo dotyczyło obecności wy- 
kładowców na, seminariach. 
Do takich faktów jaskra- 
wego łamania dyscypliny 
partyjnej nasze instancje par- 
"tyjne podchodzą obojętnie. 
Rzecz prosta, że to wcale nia 
wpływa na wzrost dyscypliny 
partyjnej, lecz powoduje dal- 


sze jej osłabienie. 


Wzmocnić dyscyplinę partyjną 


Kampania wyborcza do Sej- 
mu powinna być dla naszej pr- 


ganizacji partyjnej wielką 
szkołą dyscypliny partyjnej. 
Akcja wyborcza nakłada 


na każdego członka partii kon- 
kretne zadanie. W tej wiel- 
kiej batalii politycznej nie mo- 
że być żadnego członka partii 
bez przydzielonego zadania. Na 
przydzieleniu zadań robota się 
nie kończy. Kontrola realizacji 
przydzielonego zadania jest 
podstawowym warunkiem 
wzmocnienia dyscypliny par- 
tyjnej. Ci, co łamią systema- 
tycznie dyscyplinę partyjną, 
nie wykonują przydzielonego 
zadania, powinni być pociąg- 
nięci do odpowiedzialności. 


Czy można przejść do po- 
rządku nad takimi faktami, ja- 
kie dzieją się na terenie Dziel- 
nicy Śródmiejska-Prawa, gdzie 
wykładowcy systematycznie 
nie zgłaszają się na seminaria 
i nad tym przechodzi się do 
porządku, jak gdyby to było 
normalne zjawiskc? A więc 
przede wszystkim doprowadzić 
należy do tego, aby kadra wy- 
kładowców świeciła przykła- 
dem punktualności i dyscypli- 
ny partyjnej, aby uczyła szko- 
lących się członków partii, że 
brak: dyscypliny przynosi szko- 
dę partii, że siła naszej partii 


zawarta jest w tym, iż jest ona 
czołowym i zorganizowanym 
oddziałem polskiej klasy ro- 
botniczej. 


Przygotować uczestników 
szkolenia partyjnego do pracy 
masowo-politycznej — znaczy 
przede wszystkim uzbroić ich 
w argumenty potrzebne do a- 
gitacji. A to zależy od sumien- 
nego przygotowania się do wy- 
kładu, od wzbogacenia wykła- 
dów przykładami zaczerpnięty- 
mi z najbliższego terenu, naj- 
bliższego otoczenia. - 


Obwód wyborczy będzie de- 
cydującym i najważniejszym 
ogniwem w kampanii wybor- 
czej. Tu również będzie kon- 
centrowała się nasza praca a- 
gitacyjna, tu nasz agitator bę- 
dzie mógł kilkakrotnie zetknąć 
się z wyborcą. Na czym bę- 
dzie polegała jego praca i jak 
do tej pracy należy go przy- 
gotować? 


Zadaniem agifatora będzie: 
organizowanie zebrań wy- 
borców z terenu, który _ został 
mu powierzony, organizowanie 
spotkań z kandydatami na po- 
słów, odczytów, pogadanek itp. 
Przy organizowaniu będzie mu- 
siał osobiście stykać się z wy- 
borcami, w tym celu musi ich 
znać, wiedzieć, kim są i na- 
kierować swą pracę głównie 
na elementy najbardziej bier- 
ne | zacofane. Do tego wielkie- 
g0 zadania musicie przygoto- 
wać członków partii. 


Mobilizować załogi do realizacji 
zobowiązań produkcyjnych 


W zakładach pracy w okre- 
sie kampanii wyborczej odby- 
wać się będzie realizacja pod- 
jętych z okazji wyborów i 
XIX Zjazdu WKP(b) zobowią- 
zań, Do walki o pełną reali- 
zację zobowiązań winni ak- 
tywnie włączyć się wykładow- 
cy i uczestnicy szkolenia par- 
tyjnego. 

Jakie na tym odcinku stoją 
najpilniejsze zadania? 

Na odbywających się zebra- 
niach i masówkach zjawiała 
się zazwyczaj część załogi, pra- 
cująca na I zmianie. Pozostała 
część robotników, pracujących 
na innych zmianach, nie mo- 
gła wziąć w nich udziału. 
A jednak i ta część robotników 
podjęła szereg zobowiązań. Do 
tych ludzi trzeba obecnie jak 


najszybciej dotrzeć, zebrać ich 
grupami związkowymi, salami, 
lub jeśli możliwe zmianami, 
aby omówić z nimi, jakie zo- 
bowiązania podjął zakład, za- 
poznać z Programem Wybor- 
czym Frontu Narodowego, we- 
zwać do podejmowania zobo- 
wiązań. 


Ruch współzawodnictwa po- 
winien objąć masowo całą za- 
łogę. Zadaniem agitatorów w 
tej ekcji jest wyjaśniać poli- 
tyczne: znaczenie ruchu współ- 
zawodnictwa, a w szczególno- 
ści znaczenie wykonania planu 
produkcyjnego dla dalszego 
rozwoju naszego kraju, wzmoc- 
nienia naszej obronności, za- 
bezpieczenia budownictwa so- 
cjalistycznego. 

Każdy robotnik biorący u- 
dział we współzawodnictwie — 


to żołnierz na froncie odbudo=_ 


ju, to bojownik o coraz to lep- 
sze jutro naszego ńarodu. 


Zobowiązaniami produkcyj- 
nymi wita polska klasa robot- 
nicza XIX Zjazd WKP(b). Za- 
daniem szkolenia partyjnego i 
agitatorów jest zapoznanie mas 
pracujących z dyrektywami 
XIX Zjazdu, z projektem no- 
wej 5-latki. 


Naród polski dwukrotnie za- 
wdzięcza odzyskanie niepod- 
ległości wielkiej partii Lenina 
1 Stalina, która pierwsza zbu- 
rzyła kapitalizm 1 zbudowała 
pierwsze w historii państwo 
robotników i chłopów, którego 
armia przyniosła nam wolność. 
WKP(b) wskazała wszystkim 
partiom robotniczym i komu- 
nistycznym drogę do socjaliz- 
mu, Z drogi przebytej przez 
WKP(b) partia nasza czerpie 
natchnienie i wskazania. XIX 
Zjazd WKP(b) nakreśli drogi 
przechodzenia Związku Ra- 
dzieckiego do komunizmu. Z 
materiałów **i dokumentów 
Zjazdu czerpać będą natchnie- 
nie, zapał i entuzjazm polscy 


robotnicy w swej codziennej 
walce o budownictwo socjaliz= 
mu. Realizacja zobowiązań po- 
winna przyczynić się do jesz- 
cze większego spopularyzowa- 
nia osiągnięć Związku Radziec- 
kiego, do jeszcze mocniejszego 
zacieśnienia przyjaźni z naro- 
dami Związku Radzieckiego. 


Organizacje partyjne, aktyw 
szkoleniowy i wszyscy człon- 
kowie partii zwrócić winni 
szczególną uwagę na kontrolę 
wykonania podjętych zobo- 
wiązań. Kontrola wykonania 
podjętych zobowiązań może 
odbywać się tylko na fali 
wzrostu pracy masowo-poli- 
tycznej wśród załogi. Wszelka 
Inna kontrola byłaby mecha- 
niczna, administracyjna. Dla- 
tego też dotarcie do każdego 
robotnika z materiałami wy- 
borczymi, z materiałami XIX 
Zjazdu WKP(b), wyjaśnienie 
ich treści tak, aby dotarły do 
jego świadomości, stanowi pod- 
stawowy warunek wykonania 
podjętych zobowiązań. A od 
tej pracy nie może być oder- 
wane szkolenie partyjne. 


Wzmóc pracę polityczną 


wśród 
' Łódź — powiadają — jest 
stolicą kobiet pracujących. W 
przemyśle łódzkim poważny 
procent stanowią kobiety, W 
przemyśle włókienniczym np, 
stanowią ponad 60 proc., a są 
zakłady, gdzie zatrudnienie ko- 


biet sięga ponad 80 i 90 pro- 
cent. 


Przewaga kobiet pracujących 
w naszych zakładach produk- 
cyjnych wymaga od naszych 
organizacji partyjnych właści- 


wej pracy masowo-politycz= 
nej. A trzeba powiedzieć, że 
praca partyjno - polityczna 


wśród kobiet jest jeszcze dale- 
ko niedostateczna. Nasze orga- 
nizacje partyjne nie uwzględ- 
niają specyfiki pracy wśród 
kobiet, nie uwzględniają tego 
prostego faktu, że kobieta po- 
za fabryką ma jeszcze inne o- 
bowiązki, dom, -dzieci itp. To 
wymaga szczególnie elastycz- 
nych i różnorodnych form pra- 
cy partyjnej. Sztuka pracy 
partyjnej polega. na tym, że 
nie znosi ona szablonowości, 
zastoju, a jest żywa, wciąż roz- 
wijająca się w zależności od 
warunków, W toku akcji wy- 
borczej przyjdzie dotrzeć do 
każdej kobiety — trzeba prze- 
to gromadzić doświadczenia 


kobiet 


pracy, aby można było pod- 
mee poziom pracy wśród ko- 
iet, 


Jak już podała prasa, Łódź 
obrana została miejscem ogól- 
nokrajowej narady przodują- 
cych kobiet. Jest to bez wąt- 
pienia zaszczyt dla Łodzi, któ- 
ra w swych murach gościć bę- 
dzie przodujące kobiety kraju. 
Kampania przygotowawcza do 
tej narady powinna wzmocnić 
pracę polityczną wśród kobiet. 
Zjazd Kobiet w dniach 4—5 
października w Łodzi będzie 
powa.nym etapem na drodze 
przygotowań do wyborów. Z 
okazji Zjazdu na zebraniach 
kobiet, w indywidualnej i zbio- 
rowej agitacji, trzeba popula- 
ryzować osiągnięcia, jakie ko- 
biety zawdzięczają Polsce Lu- 
dowej i mobilizować je do pra- 
cy w naszym przemyśle. To 
zadanie nie może być pominię- 
te w szkoleniu partyjnym, w 
przygotowaniu agitatorów do 
kampanii wyborczej. Zjazd Ko- 
biet i praca przygotowawcza 
powinny dokonać pewnego 
przełomu na odcinku wysuwa- 
nia kobiet na kierownicze sta- 
nowiska w produkcji i w ad- 
ministracji państwowej. 


_ Aktywniej uświadamiać 
robotników nowoprzybyłych 
= do przemysłu 


W rezultacie naszej polityki 
uprzemysłowienia kraju nā- 
płynęły do przemysłu setki ty- 
sięcy ludzi, szczególnie ze wsi 
oraz z warstw drobnomiesz- 
czaństwa. Jest to zjawisko po- 
zytywne, świadczące o naszym 
rozwoju, o naszym marszu na- 
"przód. Ale jest to jednocześnie 
poważne zadanie dla naszych 
organizacji partyjnych, dla na- 
szego szkolenia partyjnego i 
pracy masowo-politycznej w 
ogóle. Ludzie ci wnoszą do śró- 
dowiska proletariackiego swą 
drobnomieszczańską mental- 
ność, nawyki indywidualnej 
pracy, wahania itp. Nie skry- 
stalizowane ich poglądy łat- 
wo wykorzystuje wróg, któ- 
ry poprzez tych ludzi pró- 
buje oddziaływać na kadrę, na 
rdzenny proletariat. Ułatwia 
mu to fakt, iż nasza praca ma- 
sowo-polityczna wśród nowo- 
przyjętych, szczególnie ze wsi, 
jest słaba, Bo częstokroć by- 
wa tak, że robotnik, pracują- 
cy w fabryce nie jest otoczo= 
ny opieką ani w swojej gro- 
madzie przez miejscową orga- 
nizację partyjną, ani przez or- 
ganizacie w fabryce. Nic wiec 


dziwnego, że wahania, które 
wniósł z sobą do fabryki, jesz- 
cze pogłębiają się. W naszych 
łódzkich fabrykach jest wiele 
setek i tysięcy robotni':ów, 
którzy w ostatnim okresie 
przypłynęli ze wsi. Jest nawet 
wielu członków partii, którzy 
nie są wykorzystani w pracy 
ani w fabryce, ani na wsi. Za- 
daniem naszych organizacji 
partyjnych jest — zespolić ich 
razem z całą załogą, uczynić 
z -nich świadomych robotni- 
ków, wychowywać na trady- 
cjach fabryki, związać niers- 
zerwalnie z zakładem. W kar- 
panii wybęrczej organizacje 
partyjne i nasz zastęp agitato- 
rów musi zwrócić uwagę na 
pracę wśród tej części klasy 
robotniczej, tak, aby stali się 
oni bojownikami socjalizmu na 
wsi. 


Włączenie wykładowców 1 25 
tysięcy uczestników szkolenia 
partyjnego do wielkiej batalii 
politycznej, jaką są wybory do 
Sejmu, przyczyni się do ugruń- 
towania jedności moralno-poli= 
tycznej naszego narodu, do no- 
wego wielkiego zwycięstwa w 
dniu 26 października. / 


STR. 
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Na Rogach powstanie ośrodek sportowy 


Wybudują go 


"Tr 


słudenci WSP 


w czynie przedwyborczym 


Program Wyborczy Frontu Narodowego wywołał w 


całym kraju niezwykle żywy oddźwięk. Klasa robot- 
nicza, pracujące chłopstwo i pracująca inteligencja po- 
dejmują liczńe zobowiązania produkcyjne, dając dowód 


patriotycznej postawy wobec swej 


ludowej ojczyzny. 


Do Frontu Narodowego szeroką ławą przystępują rów- 
nież sportowcy, którym nasza władza ludowa stwarza 


coraz to wspanialsze warunki do stałego 


ich wyczynu sportowego. 


KOŁO SPORTOWE PRZY MPK 
> NIE ZAPOMINA O SPO 
t I KLASYFIKACJI 


Do ŁKKF wpłynęło już wiele 
zobowiązań kół sportowych, chcą 
cych czynem uczcić zbliżające się 
wybory do Sejmu. Rada koła 
sportowego „Ogniwo przy MPK 
zobowiązała się między innymi 
do końca września zorganizować 
nową sekcję szermierczą, Sekcja 
gier sportowych ma podnieść 
swój poziom ideologiczny, klero- 
wnictwo sekcji pływackiej i teni- 
sowej zakończyć klasyfikację 
członków sekcji oraz zakończyć 
zdobywanie odznak BSPO i SPO, 
sekcja strzelecka wybudować we 
własnym zakresie strzelnicę ćwi- 
czebną w ośrodku przy ul. Zakąt= 
nej Nr 82, 


KOŁO SPORTOWE 
„MIASTECZKO“ 
BĘDZIE MIAŁO WŁASNY TOR 
PRZESZKÓD 


Członkowie koła sportowego 
„Miasteczko (ZS Budowlani) po- 
stanowili uczcić wybory do Sejmu 
oraz XIX Zjazd WKP(b) zwięk- 
szeniem o 100 procent ilości osób 
przewidzianych do zdobycia norm 
ńa odznakę SPO, zniwelowaniem 
terenu pod budowę własnego toru 
przeszkód, rozszerzeniem współza- 
wodnictwa pomiędzy brygadami 
sportowymi i stałym podnoszeniem 
poziomu ideologicznego i sporto- 
wego członków koła, 


„Kariera“ 


Walasiewiczówny 


w USA 


Niejednokrotnie już pisaliś- 
my o ciężkich warunkach 
sportowców w krajach kapita- 
listycznych, o braku nad nimi 


opieki i gangsterskim wy- 
zysku ze strony sfory mena- 
żerów. Wielu sławnych nie- 


gdyś sportowców . USA z 
chwilą zakończenia swej ka- 
r'ery sportowej pozostaje bez 
rajmniejszych . środków ct 
życia, powiększając armię 
bezrobotnych obywateli, wa- 
łęsających się bez celu po 
wielkomiejskich  brukach i 
żebrzących o kawałek chleba. 


Wśród nich znalazła się na- 
sza  rodaczka, rekordzistka 
świata, Stanisława Walasiewi- 
czówna. Dwa lata temu Wala- 
sewiczównę aresztowano w 
Chicago, za kradzież futra. O- 
stiatnio nadeszła wiadomość, ż2 
Walasiewiczówna dopuściła 
sie nowej kradzieży. Tym ra- 


zem produktów.  żywnościo- 
wych... 

Dalszego epilogu tej przy- 
kiej sprawy łatwo się domy- 


ślić. Rozprawa sądowa, i no- 
we więzienie. Tak, niestety, 
kończy w USA swą karierę 
welu sławnych niegdyś spor- 
towców. 


podnoszenia 


NOWY OSRODEK SPORTOWY 


Nie pozostają za innymi w tyle 
sportowcy akademicy, Sportow- 
cy Państwowej Wyższej Szkoły 
Pedagogicznej zobowiązali się 
wybudować na  Rogach, gdzie 
mieszczą się domy akademickie, 
ośrodek sporto wyposażony we 
własną świetlicę,*w tor przeszkód, 
2 boiska do siatkówki, boisko do 
kosza. rzutnię, skocznię i bieżnię 
na 100 m, 


GŁAŻEWSKA PRZEKAŻE 
MŁODZIEŻY SWE WIADOMOŚCI 
INSTRUKTORSKIE 
Wśród nadsyłanych do ŁKKFE 
zobowiązań nie brak również zo- 


F 


 Stefaniszyn pewnie bronił bramkę przed niebezpieczny- 


bowiązań indywidualnych, czoło- 
wych naszych sportowców, Za- 
służona mistrzyni sportu J. Gła- 
żewska zobowiązała się przeka- 
zać młodzieży wszystkie wiado= 
mości, nabyte na kursie instruk- 
torów łyżwiarstwa w Berlinie, a 
trener gimnastyków „Ogniwa“, 
Będkowski, podnieść poziom 
„swych wychowanków we wszyst= 
kich klasach, 


Z ZOBOWIĄZAŃ 
TRZEBA WYJŚC Z HONOREM 
Aby wszystkie te zobowiązania 

zostały wykonane, nie wolno za- 


pominga o kontroli ich wykona- 
nia. 


Ale od zobowiązań do ich rea- 

lizacji pozostaje nieraz długa 1 
ciężka droga, Drogę tę trzeba 
przebyć z honorem. 


na mecz 


jelki sezon międzynar- 
dowych spotkań na- 
szych piłkarzy trwa. Ledwie 
zdążyliśmy ochłonąć po wra- 
żeniach niedzielnej dwufron- 
towej ' batalii z Czechosłowa- 


Na niedzielnym meczu 


mi strzałami Czechosłowaków. 


—— 


4 kolarzy łódzkich 


bronić będzie naszych barw państwowych 
na meczu z Rumunią 


W pierwszych dniach paździer- 
nika w Bukareszcie ma być roze- 
gieny międzypaństwowy mecz ko- 
larski Rumunia-Polska. Na torze 
barw naszych mają bronić: Bek, 
Kupczak, Borucz į Sałyga, Na szo- 
sie reprezentować nas będą 4 ko- 
larze, wśród których przewidziany 
jest Ulik. Wyścigi torowe roze- 
grane zostaną zgodnie z progra- 
mem olimpijskim. Wyścig 5zoso- 
wy rozegrany ma być na dystan- 
sie 180 km. 


Na półce z książkami 


W moskiewskiej „Triechgorce” 


„Triechgorna Manufaktura", 
popularnie zwana „Triechgor- 
ka“ to jeden z najpotęż- 
niejszych kombinatów  włósw 
kienniczych w ZSRR, produku- 
jący rocznie dziesiątki milio- 
nów metrów tkanin. „Triech- 
gorka“ ma długą, bo z górą 
stuletnią, historię istnienia, a 
jej kolektyw robotniczy oży- 
wiają piękne tradycje rewolu- 
cyjne. 

Za czasów carskich „Triech= 
gorka* była własnością boga- 
tej rodziny fabrykanckiej 
Prochorowów, którzy prowa- 
dzili swe przedsiębiorstwo we- 
dług zasad i metod kapitali- 
stycznych. Prymitywne, „naj- 
tańsze* sposoby produkcji, 
nieludzki wyzysk robotników, 
zupełny brak dbałości o bez- 
pieczeństwo i higienę pracy — 
takie było gospodarcze i so- 
cjalne oblicze dawnej „Pro- 
chorowki*, położonej w jednej 
z najuboższych i najbardziej 
zaniedbanych dzielnic Mos- 
kwy. Ale wśród robotników 
tej fabryki płonął żywo duch 
buntu i oporu: wzięli oni wy- 
bitny udział w powstaniu mos- 
kiewskim w roku 1905, a w 
murach fabryki mieścił się 
sztab oddziałów powstańczych. 
„Czerwona Presnfa* i „Triech- 
gorka“ zapisały krwią robot- 
niczą w dziejach ruchu rewo- 
lucyjnego wspaniałe, bohater- 
skie karty. 


Zbiór opowiadań i reporta- 
ży pt. „Gospodarze Trzech 
Gór“*)- jest jak gdyby monogra- 
fią dzisiejszej „Triechgorki*, a 
zarazem galerią żywych por- 
tretów jej najwybitniejszych 
ludzi — stachanowców i przo- 
downików pracy, aktywistów 
partyjnych i  komsomolców, 
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racjonalizatorów, inżynierów 1 
techników. Poprzez opisy ich 
życia i pracy widzimy suge- 
stywny i rozległy obraz prze- 
mian, jakim uległa „Triech- 
gorka“ po Rewolucji Paździer- 
nikowej. 


Unowocześnienie metod pro- 
dukcji i oparcie ich na podsta- 
wie zdobyczy przodującej na- 
uki radzieckiej idzie w parze 
z rozbudową kombinatu i roz- 
szerzeniem zakresu jego wy- 
twórczości. Podniesienie jako- 
ści produkowanych tkanin i 
stałe postępy w tej dziedzinie 
są następstwem zastosowania 
najdoskonalszych maszyn i u- 
rządzeń oraz starannej i celo- 
wej organizacji pracy, zarów- 
no zespołowej, jak indywidu- 
alnej, której motorem we- 
wnętrznym jest idea socjali- 
stycznego współzawodnictwa. 

Zmieniły gruntownie swój 
wygląd nie tylko hale i tere- 
ny fabryczne, przeobraziła się 
również dzielnica miasta, 
gdzie pracują robotnicy 
„Triechgorki*. Na miejscach 
zaułków, pustkowi i śmietni- 
ków powstały szerokie, nowo- 
czesne ulice; wyrosły piękne, 
jasne bloki mieszkalne tam, 
gdzie dawniej były walące się 
rudery; „Czerwona Presnia*, 
skąpane w słońcu i zieleni, po- 
kryła się gęstą siecią szkół róż- 
nego typu, instytucji kultural- 
nych i zdrowotnych, świetlic, 
domów dziecka itp. 


W nowych warunkach byto- 
wania, gdzie nie ma nędzy, 
wyzysku i bezrobocia, w wiel- 
kiej szkole radzieckiej rzeczy- 
wistości, natchnionej genialną 
myślą Łenina i Stalina, uległ 
przemianie nie tylko kształt 
rzeczy materialnych, ale wraz 
z tym wzrosła i dojrzała świa- 


W Bukareszcie kolarstwo cie- 
szy się dużą popularnością, Piękny 
tor o obwodzie 500 m ściąga pod- 
„czas zawodów tłumy publiczności, 
która interesuje się również bar- 
dzo kolarstwem szosowym, 

Trzeba nadmienić, że kolarstwo 
w Rumunii poczyniło ostatnio du- 
że postępy i to zarówno na Szo- 
sie jak i na torze — naszych ko- 
larzy czeka więc ciężki egzamin. 


domość człowieka pracy, zro- 
dził się nowy, socjalistyczny 
stosunek do zadań, celów i o- 
siągnięć codziennego, twórcze- 
go wysiłku. 


W artykule o „Kulturze pro- 
dukcji“ tak pisze na ten temat 
dyrektor „Triechgorki* — A. 
Siewieriakowa: 


„Robotnicy naszych socjali- 
stycznych przedsiębiorstw 
wkładają w pracę swoje serce, 
swoją twórczą myśl. Najlep- 
sze, najszłachetniejsze uczucia 
poświęcają oni swej twórczej 
pracy. Fabryka stała się dla 
nich nie „drugim domem“ 
lecz pierwszym i to najważ- 
niejszym. Jeżeli w zakładach 
coś jest nie w porządku, jeżeli 
nie wykonano planu, albo je- 
żeli oddział wyprodukował du- 
żo braków i odbiło się to na 
opinii fabryki, przeżywają to 
niepowodzenie jak osobistą 
przykrość“, . 

Taki rozumny i zarazem ser- 
deczny styl pracy nie jest by- 
najmniej właściwością jedynie 
robotników „Triechgorki*. Za- 
sadami, o których pisze Sie- 
wieriakowa, kierują się milio- 
ny robotników radzieckich — 
n'estrudzonych budowniczych 
komunizmu, wskazując innym 
narodom — swym przykładem 
ij wzorem — niezawodną dro- 
gę do szczęścia i dobrobytu. 


BOLESŁAW DUDZIŃSKI 
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Trzech Gór — 
opowładania o moskiewskich 
wliókniarzach. Tłumaczyli: Alicja 
i Bernard Maliniakowie — War- 
szawa, „Książka | Wiedza", 1952 
Str. 200. 
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Pierwsi 
zwycięzcy 
"w Moskwie 


Tytuły mistrzowskie w pierw- 
szym dniu lekkoatletycznych mi- 


strzostw Moskwy zdobyli m.in.: 
Romaszkowa — w dysku 51,90, 
Sewriukowa w kuli — 14,93 | 


Szczerbakow — w trójskoku 15,80. 


Harangozo sędziuje 
mecz Polska -NRD 


Międzypaństwowy mecz piłkar” | 


ski między Polską i NRD sędzio- 
wać będzie Węgier Harangozo, 
który prowadził zawody Polska 


Piłkarze NRD przyjeżdżają do 
Warszawy w sobotę 20 bm. rano. 


(zy Mamonia pozostawić w reprezentacji 


z NRD? 


cją, już czekają nas nowe e- 
mocje. 21 bm. odbędzie się w 
Warszawie mecz z reprezenta- 
cją NRD. Będzie to pierwszy 
of:cjalny występ drużyny pań- 
stwowej naszego zachodniego 
sąsiada. Mieliśmy dotąd sporo 
okazji stwierdzić, iż -poziom 
futbolu bardzo podniósł się w 
NRD i byłoby grubym niebez- 
pieczeństwem nie doceniać 
wartości niedzielnego przeciw- 
nika. Trzeba zmobilizować 
najsilniejszą drużynę. Jakie w 


tym względzie wnioski na- 
suwają spotkania z Czecho- 
słowakami? 

Napad spisywał się w Pra- 
dze bez zarzutu, ale wydaje 
się, że zajdzie konieczność 


wzmocnienia pozycji prawego 
łącznika. Anioła nigdy nie był 
mistrzem techniki, teraz stra- 
ciły sporo na skuteczności je- 
go indywidualne przeboje. 
Zresztą Niemcy nie są prze- 
ciwnikiem tego rodzaju, by 
można ryzykować osłabieniem 
spoistości ofensywy na rzecz 
solowych popisów. Kto wie 
zatem, czy nie byłoby wska- 
zane powierzyć funkcję łą- 
cznika Cieślikowi, tym więcej. 
iż w Łodzi zapreżentował 
sie lepiej, niż w szeregu po- 
przednich spotkań. Mamy na- 
dzieję, że kontuzja Mordar- 
skiego nie jest groźna ij do 
n'edzieli- znikną jej ślady. 
Krakowianin wykazał tak wy- 
soką formę, że rezygnowanie 
z jego udziału w meczu byłoby 
równoznaczne z osłabieniem 
ataku. F 

W defensywie dyskusje do- 
tyczyć mogą jedynie Mamo- 
nia: Ten żywiołowy pomocnik 
miał wyjątkowego pecha. Kiks 
w 17 min. spowodował utratę 
pierwszej bramki. Ręka w 75 
min., spowodowała utratę dru- 
ziej bramki. 

Poza tymi dwoma fatalny- 
mi wypadkami, Mamoń zasłu- 
zył na pochwałę za swą ambi- 
cję i świetną kondycję, po- 
zwalającą mu na pełny wysi- 
łek do ostatnich minut meczu. 
Biorąc pod uwagę jego zgra- 
nie z Gędłkiem i Bienkiem, 
atut nie małej wagi, można 
głosować za pozostawieniem 
Mamonia w drużynie, 


c, 


Tym razem „Prasa“ wygrała 


W sobotę, 13 bm., odbył się 
mecz piłkarski pomiędzy Kołem 
Sport. „Prasa a „Introligato- 
rem", Po b. ciekawej grze ZWy- 
ciężyła „Prasa'* 4:2 (0:1), Bramki 
dla zwycięzców zdobyli: Biał- 
kowski, Marciniak, Michalak 1 
Milczarek. 


s 
Ponadto na wyróżnienie zasłu- 


żył bramkarz „Prasy“ Kuźma. 
E, 


B. 


Pomimo wspaniatej robinsona- 
dy, pitka znalazła drogę do 
bramki... 


Z Filharmonii Łódzkiej 


3ŁOS ROBOTNICZY 


Lódź czyni przygotowania 
do Krajowej Narady 
 Przodujących Kobiet Miast i Wsi 


W dniach 4 i 5 października 
odbędzie się w Łodzi Krajo- 
wa Narada Przodujących Ko- 
biet Miast i Wsi. Weźmie w 
niej udział 3.500 kobiet 'z ca- 
łego kraju. Wśród nich znaj- 
dą się przodownice pracy, 
setki kobiet wyróżniających 
się swymi osiągnięciami w 
nowych zawodach, dotychczas 


traktowanych jako męskie. 
Uczestniczyć w niej będą 
przodownice pracy społecz - 


nej, chłopki — budujące no- 
we oblicze wsi polskiej, or- 
ganizujące spółdzielnie pro- 
dukcyjne i te, które w dzie- 
dzinie gospodarki zespołowej 
mają już poważne osiągnięcia. 

Narada będzie podsumowa- 
niem dotychczasowych osiąg- 
nięć kobiet naszego kraju, 
będzie  zadokumentowaniem 
ich udziału we Froncie Naro- 
dowym. 


Powołana do życia komisja 
organizacyjna czyni przy- 
gotowania, aby Krajowa Na- 
rada Kobiet znalazła właści- 
wą oprawę i przebiegała spra- 
wnie. Opracowano już bogaty 
program imprez, który wy- 
pełni uczestniczkom narady 
chwile wolne od obrad. 

W czasie trwania Krajowej 
Narady odbędzie się w Łodzi 
olbrzymi wiec kobiet, Wez- 
mą w nim udział wszyst- 
kie kobiety pracujące, człon- 


kinie Ligi Kobiet oraz 
kobiety nie objęte ramami | 
organizacji i gospodynie do- | 


mowe. Wiec ten będzie rów- 
nocześnie manifestacją wszy- 
stkich kobiet naszego miasta, 
zjednoczonych pod sztandara- 
mi Frontu Narodowego. 


Do Krajowej Narady Ko- 
biet przygotowuje się i łódz- 
ka Liga Kobiet. Obecnie za- 
rządy dzielnicowe LK przy 
współudziale organizacji ma- 
sowych, społecznych i polity- 
cznych desygnują 120 delega- 
tek na naradę. W ich liczbie 
znajdą się 44 kobiety pracu- 
jące w nowych zawodach i 
mogące poszczycić się poważ- 
nymi sukcesami w swej pra- 
cy, 5 przedstawicielek inteli- 
gencji technicznej, 12 nauczy- 
cielek, 4 bibliotekarki i pra= 
cownice oświatowe, 5 repre- 


zentantek Służby Zdrowia, 
18 pracownic spółdzielni 1 
handlu uspołecznionego, 11 go- 
spodyń domowych, 10 człon- 
kiń rad narodowych oraz 11 
aktywistek LK — przedow- 
nie społecznych. 

W związku z akcją przygo- 
towawczą do narady, łódzkie 
aktywistki LK podjęły zo- 
bowiązanie zwiększenia ilości 
kół LK, działających przy ko- 
mitetach blokowych. Kół 
tych istnieje obecnie 164, do 


chwili rozpoczęcia narady i- 
lość ich ma wzrosnąć do 600. 

Na fali wielkiej akcji przy- 
gotowań do Krajowej Narady 
Przodujących Kobiet Miast i 
Wsi poważnie wzrosną szeregi 
Ligi Kobiet, która już dziś 
liczy w naszym mieście po- 
nad 105 tys. członkiń, 

W dniach 4 i 5 października 
dworce, ulice i gmachy pu- 
bliczne naszego miasta zostaną 
wspaniale udekorowane, 


Wystawa plonów ogródków działkowych 


Na terenie. pracowniczych 


lejarzy przy ul. Srebrzyńskiej, 


ogródków działkowych ko- 


zorganizowana została 


wystawa, obrazująca osiagnięcia działkowiczów w upra- 
wie warzyw kwiatów i owoców. 


 Zaopatrzyć sklepy 
w ciepłe płaszcze dziecięce 


W Łodzi istnieje kilkanaście 
sklepów MHD, PSS nastawio- 
nych na sprzedaż odzieży dzie- 
cięcej. Ńiestety , kierownictwa 
tych placówek zapomniały 0 
tym, że wraz z nastaniem je- 
siennych chłodów, należy za- 
opatrzyć sklepy w jesienne 
płaszcze dla chłopców i dziew- 
czynek. Te braki w zaopatrze- 
niu winny być jak najszyb- 
ciej zlikwidowane. 


Na zagadnienie przygotowa- 
nia asortymentów odzieży je- 
siennej i zimowej dla dzieci 
winny zwrócić większą uwage 


krawieckie spółdzielnie pracy jj 


One to bowiem są głównymi 


Należy szybko odebrać 
zdeponowane obligacje 


Narodowej 


PKO, Oddział Miejski w Ło- 
dzi, podaje do wiadomości, że 
w związku z II losowaniem 0- 
bligacji Narodowej Pożyczki 
Rozwoju Sił Polski, którę od- 
będzie się 1 października, sub- 
skrybenci pożyczki, którzy nie 
podjęli dotychczas z depozy- 


mm M m 
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„KSIĄŻK 
i WIEDZA* 


Koncert 
Haliny Czerny-Steiańskiej - 


Czołowa pianistka polska 
młodego pokolenia, Halina 
Czerny-Stefańska, wyróżniona 
została w lecie br. państwową 
nagrodą artystyczną I stopnia 
za wybitne osiągnięcia arty- 
styczne i za propagandę muzy- 
ki i pianistyki polskiej za gra- 
nicą. 

W ubiegłą niedzielę Halina 
Czerny-Stefańska wzięła u- 
dział w koncercie muzyki pol- 
skiej,. zorganizowanym przez 
Okręgową Radę Związków Za- 
wodowych i Filharmonię dla 
robotników naszego miasta. 
Oprócz solistki wystąpiła rów- 
nież orkiestra filharmoniczna 
pod dyrekcją Zbigniewa 
Chwedczuka. Program koncer- 
tu zawierał Poloneza A-dur i 
Koncert fortepianowy: e-moll 
Fryderyka Chopina oraz U- 
werturę koncertową „Bajka“ 
i mazura z op. „Halka* — Sta- 
nisława Moniuszki. 

Wykonanie Koncertu forte- 
pianowego przez Halinę Czer- 
ny-Stefańską  odznaczało się 
trafną i sugestywną interpre- 
tacją 1 było dla słuchaczy 


aley w godz. 10—12 T 
Dział ogłoszeń — Łódź, Piotrkowska 06, 
nreatowa oras. listonosza wiaiscy Í mieiscy, 


prawdziwie głębokim przeży- 
ciem artystycznym. Akompa- 
niament do koncertu i pozo- 
stałe utwory orkiestra odegra- 
ła dość udatnie. 

Popularyzatorski charakter 
koncertu znakomicie ułatwiała 
niska cena biletów wstępu, z 
których najdroższy kosztował 
poniżej pięciu złotych. Wobec 
powyższego jeszcze jaskrawiej 
występuje niewypełnienie 
przyjętego na siebie obowiąz- 
ku przez organizatora imprezy 
— ORZZ, która w ciągu kilku 
dni zdołała rozprowadzić za- 
ledwie dziesiątą część biletów. 
Należyta zaś frekwencja pu- 
bliczności jest zasługą Filhar- 
monii,*która w ostatnim dniu 
zdołała  rozprzedać niemal 
wszystkie pozostałe miejsca. Z 
tego jednak powodu tak poży- 
teczna impreza ominęła w 
znacznej mierze robotników 
łódzkich, dla których była 
przeznaczona, a których na 
sali było stanowczo zbyt ma- 
ło, ponieważ nie zostali ©ni 
przez ORZZ powiadomieni o 
pięknym koncercie. _ 

KAM. 


elefonvt centrala telefoniczna 283.00 (łączy ze wszystkimi dzi 


tel, 111-50 1 114-79. 


Pożyczki 


tów imiennych swoich obliga- 


cji, powinni zgłosić się natych- 
miast po ich odbiór bądź oso- 
biście, bądź też, jeśli nie 
mieszkają w Łodzi, skierować 
pisemne zgłoszenia o ich prze- 
kazanie do PKO w Łodzi, Od- 
dział Miejski, Al. Kościuszki 
nr 15. „i 

W wypadku zgłoszenia pi- 
semnegó obligacje będą prze- 
słane  subskrybentom pod 
wskazany przez nich adres i 
na ich koszt listem wartościo- 
wym. ra 

Wydawanie obligacji odby- 
wa się codziennie z wyjątkiem 
niedziel i świąt w godzinach 
od 8 do 13. 


Tran leczniczy 
nadszedł do Łodzi 


Duże ilości świeżego tranu 
rozprowadzone zostały już po 
aptekach i drogeriach uspo- 
łecznionych. Tran ten, w cenie 
17,40 zł za kg, wydawany jest 
bez recept. s 


' Rejestracja 
łalonów na pończochy 


Posiadacze talonów upraw- 
niających do nabycia pończoch 
winni zarejestrować je w 
branżowych sklepach detali- 
cznych MHD, PSS i PDT, w 
terminie do 15 października. 
Termin ten jest ostateczny 1 
przedłużony nie będzie. 


Nowe bary 
mleczne 


Istniejące na terenie Łodzi 
bary mleczne cieszą się ogrom- 
nym powodzeniem. W tej 
chwili mamy już ich 21 w róż- 
nych dzielnicach miasta. Okrę- 
gowe Przedsiębiorstwo Detalu 
i Barów Mlecznych w końcu 
września uruchomi dwa nowe 
bary: przy ul. Zachodniej 59 i 
Nowotki 28. w listopadzie o- 
twarty zostanie wzorcowy bar 
przy ul. Kilińskiego 84. 

W punktach, gdzie nie ma 
warunków na otwarcie baru, 
uruchomione zostaną kioski, 
zaopatrzone w gorące mleko, 
kawę, bułki itp. 

Jadłospis naszych barów sta- 
je się coraz bardziej urozmai- 
cony. Obok mleka i bułek 
można tutaj dostać ryż, klus- 
ki, naleśniki, zupy owocowe i 
ziemniaki. 


dostawcami tej odzieży dla a- 
gniw handlu uspołecznionego. 
Ciepłe płaszcze dla dzieci win- 
ny się znaleźć we wszystkich 
sklepach odzieżowych. Jest to 
artykuł w tej chwili bardzo 
poszukiwany. 

- ST. 
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Z pamiętnika 


GRUDZIEŃ 1950. Między 


lokatorami narasta bunt. 
Wprawdzie dzięki wymija- 
niu stosów drzewa, worków, 
pak i paczek doprowadzi- 
liśmy do perfekcji zmysł 
równowagi i naszą kondy- 
cję fizyczną ` — jednak 
większość sąsiadów uważa, 
że musimy wreszcie uzys- 
kać piwnice na złożenie w 
nich gratów, zajmujących 
obecnie korytarz. 

LUTY 1951. Dyrekcja 
„Książki i Wiedzy”, która 
zajmuje pozostałą część bu- 
dynku, mówi, że nie! 
Że piwnic nie dostaniemy! 

MAJ 1951. Któreś tam 
z kolei podanie do Prezy- 
dium RN pomogło. Przy- 
zła komisja i powiedziała |- 
— że załatwi. Czekamy. 

LIPIEC 1951. Nie załat- 
wili. Nowe interwencje Ko- 
mitetu domowego i bloko= 
wego w dyrekcji nie poma- 
gają. Jej upór jest godny 
podziwu, / 

MARZEC 1952. Znów na- 
pisaliśmy podanie. Do Za- 
rządu Budownictwa przy 
Prezydi RN. 

MAJ 1962. Przyszła ko- 
misja. Z nią przedstawiciel 
straży pożarnej, Okropnie 
obrugalit dyrekcję. Że nie- 
bezpieczeństwo pożaru, że. 
zbytnie obciążenie stropu, 
że skandal i — w ogóle. 
Spisali protokół, a dyrekcja 
„Książki i Wiedzy“ zobo- 
wiązała się w ciągu miesiq- 
ca udostępnić nam piwnice. 

SIERPIEŃ 1952. Piwnic 
— nie ma. Przydzielony wę- 
giel 18 rodzin wnosi na”V 
piętro i składa na koryta- 
rzu. Belki zaczynają trzesz- 
czeć. 

WRZESIEŃ 1952. Nie śpi- 
my po nocach. Czekamy co 
nastąpi szybciej: czy wy- 
buchnie pożar, czy zawali 
się strop nadmiernie ob- 
ciążony, czy też znajdzie się 
wreszcie siła, która źmusi 
dyrekcję „Książki i Wie- 
dzy“ do oddania 18 rodzi- 
nom pomieszczeń  piwni- 
znych. l 

Z pamietnika lokatorów 

z ul. Piotrkowskiej 86 

odpisał 


WALENTY CZÓŁENKO 


— 


D LOZNREZA, Zi 
Uwaga, odbiorcy energii elektrycznej! 


Pamiętajcie, że z chwilą nastania zmierzchu 


gwałtownie rośnie obciążenie Elektrowni. 


Aby 


unikrąć nieprzyjemności, na jakie bylibyście nara- 


żeni przy przerwie w dopływie prądu, wynikłej 
z przeciążena Efektrowni, nie zapominajcie wyląr 


czać w godzinach popołudniowych wszystkich 
grzejników elektrycznych i ograniczać oświetlenie 


mieszkań. 


ŚŁODZI 


Kronika partyjna 


DZIELNICA GORNA-LEWA. 
Dziś, 17 bm., o godz. 16.30, od- 
będzie się przy ul. Piotrkow- 
skiej 194 w Ośrodku Szkolenia 
Partyjnego odprawa prelegen- 
tów > 

a a NN 


WYSTAWA NA RADOGOSZCZU 
ZOSTAŁA PRZEDŁUŻONA 


Z uwagi na dużą frekwencję, ja- 
ką cieszy się wystawa w murach 
byłego hitlerowskiego więzienia 
na Radogoszczu przedłużono ją do 
dnia 21 bm. Wystawa otwarta jest 
w godzinach od 14 do 17. 


WAŻNE DLA STUDENTÓW 
AKADEMII MEDYCZNEJ 


Zarząd Dzielnicy ZMP i Koml- 
tet Uczelniany ZSP wzywają ca- 
ły aktyw uczelni: zarządy i komi- 
tety wydziałowe, zarządy kół 
ZMP, organizatorów grup ZMP, 
agitatorów, starostów, mężów za- 
ufania, uczestników Zlotu i obo- 
zów szkoleniowych -oraz brygad 
żniwnych do stawienia się w Za- 
rządzie Dzielnicowym ZMP,. ul. 
Piotrkowska 48, w godzinach od 
12 do 15, 


NARADA INSTRUKTORÓW 
I DYRYGENTÓW CHORÓW 
I ORKIESTR 


Dnia 20 września, o godz. 10, od- 
będzie się w gmachu ORZZ, ul. 
Traugutta 18, narada instruktorów 


ZAWIADOMIENIE 


Zarząd Spółdzielni „META- 
LOWIEC"* w- Łodzi zawiada- 
mia swoich P.T. Odbiorców i 
Dostawców, że z dniem 1. XI, 
1952 r. Zakłady n. Spółdzielni 
zostały przeniesione z ul. Ja- 
kuba 8 i Worcella 17-19 na ul. 


Brzozową 11-13-15, Uprasza 
się wszelką korespondencję 
kierować pod wyżej wskaza- 


nym adresem. H 


Spółdzielnia nasza wykonu- 
je: części zamienne do maszyn 
włókienniczych, pilniki ślu- 
sarskie, regenerację pilników, 
wyroby z blachy oraz inne 
usługi wchodzące w zakres 
ślusarstwa i blacharstwa, 
2334-K 


+ 


Poszukiwani pracownicy 


Łódzkie . Zakłady  Włókien 
Sztucznych, Łódź, ul. Armii 
Czerwonej 89, tel. 
wew. 207, posiadają na terenie 
Zakładów większą ilość szlaki 
(żużel), którą można bezpłat- 
nie w każdej ilości zabierać. 
2390-R 


Prenumerasię w kolportażu zakłajowym miesięczr.e zi 1.80. Drzymnuje PPK „Ruch 


195-90, . 


1 dyrygentów chórów i orkiestr, 


Obecnosć wszystkich instruktorow 
i dyrygentów obowiązkowa, 


DYŻURY APTEK 


Dzisiejszej nocy dyżurują nastę- 
pujące apteki: Obrońców Sta- 
lingradu 15, Pabianicka 218, Na- 
rutowicza 42, Stalina 50, Wróblew= 
skiego 54, Kopernika 26, Piotr- 
kowska 67, Plac Kościelny 8, AL 
Kościuszki 48. 

Dyżur położniczo-ginekologicz= 
ny: dziś całą dobę dyżuruje Szpi- 
zę im. dr H. Wolf, ul, Łagiewnic- 
ca 34, 


PAŃSTW. TEATR POWSZECHNY 
— godz. 19 — „Eugenia Grandet" 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY — 


godz. 19 — „Burza“ 
PANSTWOWY TEATR IM. STE- 
FANA JARACZA — godz. 19 — 


„Grzech* \ 

PAŃSTWOWY TEATR ŻYDOW- 
SKI — nieczynny 

TEATR MAŁY — godz. 19.30 — 
„zielony Gil" 

TEATR MUZYCZNY — godz, 19.15 
— „Niespokojne szczęście** 

PAŃSTWOWY TEATR LALEK 


„ARLEKIN* — godz. 17.30 — 
„Luzielny gród“ 
CYRK Nr 6 (Plac Niepodległości) 


— godz. 19.30 — Program atrak- 
cii, 


— — 
BAJKA — „Dubrowski* — godz. 
17, 19 
BAŁTYK — „Na manewrach“ — 
godz. 16, 18.15, 20.30 
GDYNIA — „Program naukowo- 
oświatowy“ — „Egzamin*, „CZĘ- 
stochowa', „Letnia Spartakia- 
da 1951 r.'* — godz. 17, 18.10, 19.20, 
„Płomienie“ dod. „Ceramika 
węgierska* — godz, 20.30. Pro- 
gram dla najmłodszych: „Lis 


chvtrusek*, „Ślimak niecnota”, 
„W pałacu młodzieży”, „Za kród 
la Krakusa* — godz, 16 
MŁODA GWARDIA (dla młodz.) 
— „Skarb“ — godz. 16: „Wesoła 
kumoszki z Windsoru“, dod. 
„Walka trwa* — godz. 18, 20.15 

IMUZA ©% „Bez adresu“ — godz. 
18, 20 , 

1 MAJA — „Rzym miasto otwar= 
te" — godz. 17, 19 

POLONIA — pni Filmów Palskich 
— „Pokój zdobędzie świat" — 
godz. 16, 18.15, 20.30 
PRZEDWIOŚNIE — „Akcja — B" 
— godz. 18, 20 

REKORD „Kawaler = Złotej 
Gwiazdy“ — godz. 18, 20 * 
ROMA — „Mury Malapagi* = 
godz, 18, 20 

SOJUSZ — „Hrabia Monte Chri- 
sto” I ser. — godz. 16.30, 18.30 
STYLOWY — „Strefa zachodnia" 
— godz. 18, 20 

SWTT — „Mistrz Alesz'* — godz, 
18, 20 

TATRY — „Dziewczęta z balefu* 
— godz. 16. 18, 20 

JMWISŁA — „W stepie'* — godz. 15, 


7 9 


18, 2 
WŁÓKNIARZ — Dni Filmów Pol- 
skich „Pokój zdobędzie 
świat* — godz. 16, 18.15, 20.30 
WOLNOŚĆ — „Pod niebem Sycy* 
Mi" — godz. 15.30, 18, 2030 
ZACHĘTA — „Kariera w Paryżu! 
— godz. 18, 20 
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